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Pomyślny przebieg

skupu w Wietkopolsce

4000 ton ziarna wpływa 
codziennie do magazynów 
W miarę kończenia żniw 

podorywek i siewu poplonów 
wzmaga się na wsi akcja omło- 
towa, dzięki czemu skup zboża 
z tegorocznych zbiorów kształ 
tuje się coraz pomyślniej. 
Gdy na przykład w pierwszych 
dniach sierpnia do magazynów 
gminnych spółdzielni i PZZ 
wpływało dziennie niespełna 
3 tysiące ton, to w ostatnim ty 
godniu dzienny skup przekro­
czył w naszym województwie 
4 tysiące ton.

Do tej pory w Wielkopolsce 
dostarczono do punktów skupu 
120 tysięcy ton ziarna, z czego 
gospodarze indywidualni 63 500 
ton i PGR-y 56 500 ton. Maga­
zyny zapełniają się przeważ­
nie żytem i pszenicą, gdyż 
skup jęczmienia browarnego 
rozpocznie się dopiero 15 
września br. Jeżeli zwyżkowa 
tendencja podaży nie ulegnie 
zmianie, to według opinii kie­
rownictwa Wydziału Skupu 
Prezydium WRN — plan sier­
pniowy będzie wykonany z 
pewną nadwyżką.

W pierwszej kolejności rol­
nicy realizują obowiązkowe 
dostawy zbóż. Już blisko 2 ty­
siące gospodarzy indywidual­
nych i 2 spółdzielnie produk­
cyjne mają poza sobą wykona­
nie rocznych planów. (kj

Apel Światowej 
Rady Pokoju

Światowa Rada, Pokoju 
zwróciła się do wszystkich 
krajowych organizacji obroń­
ców pokoju z apelem, by wy­
syłały liczne delegacje do am­
basad i przedstawicielstw 
USA z żądaniem bezwarunko­
wego i ostatecznego przerwa­
nia bombardowań i wszelkich 
innych akcji wojskowych prze 
ciwko DRW,
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Wzrasta oburzenie świata
na brudną wojnę USA

Amerykańska krytyka Pentagonu 
„Prawda" o solidarności z Wietnamem

Dzień Lotnictwa

wśród przodujących pilotów DLO
Wczoraj w Poznaniu rozpoczęły się centralne uroczystoś"

ci związane z Dniem Lotnictwa oraz 10-Ieciem
Lotnictwa Operacyjnego.
W godzinach południowych 

odbyło się spotkanie dowód­
ców Kluczy Służby Socjalis­
tycznej DLO z członkiem Biu­
ra Politycznego KC PZPR. Mi­
nistrem Obrony Narodowej, 
Marszałkiem Polski — Maria-

i znalazła żywy 
wśród wszystkich

powstania

oddźwięk 
pilotów

wszystkimi jednostek DLO. 
Obecnie ruch ten posiada bo­
gaty dorobek i znaczne doś­
wiadczenia. Uczestniczy w nim 
ponad 50 proc, ogółu pilotów.

nem Spychalskim, któremu .Już w pierwszym półroczu br.
towarzyszyli I sekretarz KW 
PZPR w Poznaniu — Jan Szyd 
lak, Główny Kwatermistrz WP
gen. dyw. Wiktor 
Główny Inspektor 
gen. dyw. pilot Jan 
ski, d-ca Lotnictwa

Ziemiński, 
Lotnictwa 
Raczkow- 
Operacyj-

.w jednostkach DLO zatwier­
dzono tytuły 15 załós Służby 
Socjalistycznej. We wczoraj­
szym spotkaniu uczestniczyli 
najlepsi z dowódców KSS.

Przemawiając do zebranych 
Marszałek Polski Marian Spy­
chalski wskazał na dalszą po­
trzebę doskonalenia sztuki lot 
r.' ej i na nowe zadania sto­
jące przed lotnictwem.

Następnie Marszałek Polski 
— Marian Spychalski odzna­
czył kilkunastu oficerów brą­
zowymi medalami „Za zasługi 
dla obronności kraju”. Wśród 
nich znaleźli się m. in. kapi­
tanowie: Augustyn Bukowiń­
ski, Teofil Matuszewski, Sta­
nisław Lipowski, porucznicy 
Kazimierz Kamiński, Roman 
Najda.

Po południu oribyła się uro­
czysta zbiórka stanu osobowe­
go Dowództwa Lotnictwa Ope 
racyjnego. Uczestniczyli w niej 
m. in. przewodniczący Prezy­
dium Rady N-.rodowej Pozna- 
nia Jerzy Kusiak, d-ca Lot­
nictwa Operacyjnego gen. 
bryg, nilot Franciszek Kamiń­
ski. Po raporcie, przemówie­
niu okolicznościowym doko­
nano dekoracji i wyróżnień 
najbardziej zasłużonych. Wie­
lu oficerów i podoficerów o- 
trzymało: „Honorowe Odznaki 
Miasta Poznania” oraz odzna­
ki „Za Zasługi w Rozwoju Wo­
jewództwa Poznańskiego”.

Po zbiórce została otwarta 
wystawa obrazująca dorobek 
naukowy i oublicvstyczny 
DLO. (jk)

nego gen. bryg, pilot Franci­
szek Kamiński i inni. -

Inicjatywa zorganizowania 
współzawodnictwa zespołowe­
go wśród personelu latającego 
zrodziła się wśród pilotów 3 
lata temu, w jednostce lotni­
czej, dziedziczącej tradycje 2 
pułku bombowców „Kraków”

Związek Radziecki i 
państwa socjalistyczne, 
nistyczne i robotnicze

inne 
komu- 
partie

W sobotę rano amerykańskie bombowce „B-52” ponownie 
zaatakowały strefę zdemilitaryzowaną, oddzielającą DRW 
od Wietnamu Południowego. Naloty na tę strefę 8-silniko- 
wych superfortcc amerykańskich trwają już drugi tydzień, 

stracyjnych jednej z dzielnic 
stolicy Wietnamu Południowe 
go.

„Po raz pierwszy w swej hi 
storii Stany Zjednoczone zaan 
gażowane są w wojnie, wywo 
łującej głębokie zastrzeżenia 
w społeczeństwie, co do słusz 
ności przyjętego kursu” — pi 
sze w piątek organ finansjery 
amerykańskiej dziennik „Wall 
Street Journal” w komentarzu 
pióra Roystera.

Autor podkreśla, że jeśli ad 
ministracja nie weźmie tych 
nastrojów pod uwagę, Sta\v 
Zjednoczone znajdą się w obli 
czu nie mniejszego zagrożenia 
niż to, jakie stanowiłaby po­
rażka wojskowa. „Sytuacja 
wojskowa w Wietnamie — pi- 
sze Royster — może być za­
gmatwana i podatna na różne 
interpretacje. Natomiast jed­
na rzecz staje się coraz bar­
dziej jasna. Po raz pierwszy 
w swej historii Stany Zjedno 
czone zaangażowane są w woj 
nie wywołującej głębokie za­
strzeżenia w społeczeństwie 
co do słuszności przyjętego 
kursu.

Dziennik „Prawda” opubli­
kował w sobotę artykuł wstęp 
ny zatytułowany „Słuszna spra 
wa Wietnamu” poświęcony 
zbliżającej się 22 rocznicy pro 
klamowania Demokratycznej 
Republiki Wietnamu.

Polityka eskalacji — czyta­
my w artykule f— którą z u- 
porem prowadzą nadal rządzą 
ce koła USA, nie może nie wy 
woływać zdecydowanych kontr 
posunięć. W radzieckich ko­
łach kierowniczych — stwier­
dza się w oświadczeniu agen­
cji TASS, opublikowanym 24 
sierpnia br. — wyciąga się od 
powiednie wnioski z nowych 
zbrodniczych aktów imperiali­
stów amerykańskich, przeciw­
ko DRW, przeciwko narodowi 
wietnamskiemu. Każdy nowy 
krok USA na drodze eskalacji 
wojny w Wietnamie nieuchron 
nie pociąga za sobą niezbędne 
kontrposunięcia”.

W piątek piraci amerykań­
scy nadal atakowali z powie­
trza Demokratyczną Republi­
kę Wietnamu. Z powodu nie­
sprzyjających warunków atmo 
sferycznych, agresorzy skon­
centrowali wczoraj swe nalo­
ty na południowe rejony Wiet 
na.au Północnego. Bombardo­
wano wiele osiedli, dróg, linii 
kolejowych i innych celów.

W Wietnamie Południowym 
doszło w piątek do wielu starć 
sił patriotycznych z wojskami 
sajgońskimi i interwencyjny­
mi. Podczas bitwy, jaką sto­
czono w odległości 560 km na 
północny wschód od Sajgonu, 
sześciu amerykańskich spado­
chroniarzy zostało zabitych, a 
22 rannych. W sobotę- nad ra­
nem w nadmorskiej prowincji 
Phu Yen doszło do starcia pa 
tr‘otów z południowokoreań- 
ską jednostką interwencyjną. 
W Sajgonie dokonano zama­
chu na szefa władz admini-

świata i cała postępowa ludz­
kość wzmagają swe wysiłki w

Dokończenie na str. 2 Marszatek Marian Spychalski de­
koruje opeerów DLO. 

Fot. — K. Przychodzki

Za tydzień
Cywilizacja sprzed 8 tys. lat

Rewelacyjne odkrycie Centralne święto plonów D1Al AhM“ o programie

archeologiczne w Serbii
To, co odkryto ostatnio nad 

Dunajem — powiedział na konfe­
rencji prasowej dyrektor Muzeum 
Narodowego w Belgradzie dr La­
zar Trifunovic — można porów­
nać z najgłośniejszymi odkrycia­
mi archeologicznymi w skali świa 
towej. Np. z odnalezieniem Troi. 
Znalezisko to podważa dotychcza­
sową wiedzę o cywilizacjach od­
ległych epok, o związkach mię­
dzy cywilizacją europejską i Bli­
skiego Wschodu, ukazuje nowe 
źródło kultury ludów Europy.

Tak dr Trifunovic scharaktery­
zował odnalezienie w miejscowości 
Łepenski Vir w Serbii — na tere­
nie budowy elektrowni wodnej — 
osiedla i cmentarzyska, pochodzą­
cych z epoki kamiennej, sprzed 
ok. 8 tys- lat. Są to pozostałości 
kultury nieznanej dotychczas nie

Kongres Międzynarodowej 
Federacji Kobiet Prawników 

wybrał nowe wiedze

tylko na Bałkanach, lecz na ca­
łym kontynencie euro-azjatyckim.

Zespół archeologów natrafił na 
resztki domów o nieznanej kon­
strukcji, icb fundamenty mają 
kształt trapezu. Funkcjonalność 
budynków była doskonała. Łącz­
nie na obszarze 1.200 m kw. odna­
leziono 41 domów.

Odkryto też 33 rzeźby kamien­
ne, które przedstawiają postacie 
ludzkie (są to chyba najstarsze 
portrety w sztuce europejskiej), 
głowy zwierząt i ryb, znaki pik- 
tograficzne. Znaleziono wiele 
przedmiotów, których używał ów­
czesny człowiek — od naczyń do 
broni.

Znalezisko to świadczy, źe już 
w 7—5 tysiącleciu przed naszą erą 
istniała nad Dunajem cywilizacja, 
która pod względem poziomu nie 
ustępuje współczesnym jej cywi­
lizacjom Bliskiego Wschodu,

Już za tydzień w niedzielę 
— 3 ,v —"'nia odbędą sie w 
■Warszawie centralne dożynki. 
Na trybunach stadionu X-le-

Sprawa Gibraltaru

W. Brytania odrzuca 
roszczenia Hiszpanii
Rząd brytyjski odrzucił 24 bm. 

roszczenia Hiszpanii do Gibralta­
ru i zaproponował, by rząd hi­
szpański zaaprobował brytyjską 
propozycję, przewidującą przed-
łożenie sporu 
narodowemu 
czenie w tej 
stawiclel W.

trybunałowi między 
w Hadze. Oświad- 
sprawie złożył przed 
Brytanii na posie-

dzeniu specjalnego komitetu ONZ 
do spraw kolonializmu. (PAP)

cia zasiądzie ok. 50 tys. żni­
wiarzy, a wraz z nimi delega­
cje ru^tnicze z wielu fabryk 
i tysiące mieszkańców stolicy. 
Jedyne tego rodzaju, or^anizo 
wane w takiej skali piękne i 
niepowtarzalne święto plonów 
na świecie, wzbudziło również 
duże zainteresowanie wśród 
zagranicznych turystów, a 
zwłaszcza wśród Polonii, któ­
re! grupy z różnych krajów, 
pragną uczestniczyć w Dożyn­
kach.

Tegoroczne święto plonów, 
zapowiada się nie mniej okaza 
le i barwnie niż w latach u- 
biegłych. Po części nawiązują­
cej do starych obrzędów, w 
czasie której gospodarzowi do 
żynek i honorowym gościom 
zostaną wręczone tradycyjne 
wieńce i bochen chleba z no­
wego zboża, odbędzie się wiel 
kie widowisko taneczne. (PAP)

W sobotę — na pierwszym 
posiedzeniu wybranego przez 
kongres międzynarodowej fe­
deracji kobiet zawodów praw 
niczych — zarzadu tej organi 
zacji — ukonstytuowało się 
prezydium federacji.

Przewodniczącą wybrana zo 
stała ponownie Ivonne Tol- 
mar.-Cuiliard (Francja), wśród 
4 wiceprzewodniczących znaj­
duje się przedstawicielka Pol­
ski — sędzia Sądu Najwyższe 
go Zofia Wasilkowska. Funk­
cje sekretarza generalnego peł 
nić bidzie Elizabeth Gaultier 
(Francja).

Na pierwszym posiedzeniu 
zaplanowano najbliższe (w 
przyszłym roku) posiedzenie 
zarzadu. które odbędzie się — 
na zaproszenie delegatek Tur 
cji — w Istambule.

W sobotę, po południu, u- 
czeskuczki Kongresu opuściły 
Warszawę udając się do Kra­
kowa, Oświęcimia i V/ieF i
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Aresztowania 
prosukarnowskich oficerów

Korespondent Reutera — powo­
łując się na informacje ze źródeł 
wojskowych, podaje, że w Dja- 
karcie aresztowano pułkownika 
armii indonezyjskiej wchodzące­
go w skład sztabu generalnego i 
innych oficerów prosukarnow­
skich. Zarzuca się Im udzielanie 
oomocy działającym w konspira­
cji członkom partii komunistycz­
nej. i

Dni Muzyki Rosyjskiej 
i Radzieckiej

W dniach 7—10 września br. w 
Lądku-Zdroju na Dolnym Śląsku 
odbędą, się doroczne, trzecie już 
z kolei. Dni Muzyki Rosyjskiej i 
Radzieckiej.

..Tegoroczne dni” beda miały 
szczególnie uroczysty charakter, 
włączone bowiem zostały do pro­
gramu ogólnopolskich obchodów 
50 rocznicv Rewolucii Październi-

Pożar w Belgradzie
W wielkim pożarze, jakiego Bel 

grad nie doświadczył od czasu o- 
statniej wojny, spłonęły doszczęt­
nie zakłady przemysłu drzewnego 
„Todor Dukin”. Pożar pozbawił 
pracy 370 pracowników przedsię­
biorstwa i spowodował straty w 
wysokości ok. 2 miliardów starych 
dinarów.

„Geo - 1” na piątkę
„Geo-l” — najnowsze osiągnię­

cie polskich konstruktorów elek­
tronicznych maszyn matematycz­
nych., pomyślnie zdało egzamin 
praktycznego działania. Próba ge­
neralna maszyny, przystosowanej 
do wykonywania specjalnych ob­
liczeń geodezyjnych i inżynier­
skich. odbyła sie w łódzkim przed 
siebiorstwie geodezyjnym. Świad­
kami pracy „Geo-l” było wielu 
nabywców tego urządzenia — 
przedstawiciele zainteresowanych 
przedsiębiorstw i instytucji.

23 Rocznica
Powstania Słowackiego

Na Słowacji rozpoczęły się ob­
chody 23 rocznicy powstania sło­
wackiego. Główne uroczystości 
zapowiedziano na 28. 29 i 30 bm. 
w Bratysławie odbyło sie uroczy­
ste posiedzenie słowackiej rady 
Związku Bojowników Antyfaszy-

stowskich, w którym wzięli u- 
dział. obok byłych członków par­
tyzantów słowackich, także przed 
stawiciele armii radzieckiej, która 
wyzwalała Słowację, z bohaterem 
Związku Radzieckiego Walentym 
Tołstowem na czele.

Wietnamscy eksperci 
w Polsce

Do Polski przybyła 20-osobowa 
delegacja specjalistów i eksper­
tów budowlanych Demokratycz­
nej Republiki Wietnamu z wice­
ministrem budownictwa DRW — 
Vu Quy. Goście zapoznają się z 
rozwojem budownictwa i prze­
mysłu materiałów budowlanych w 
Polsce, zwłaszcza z organizacją 
budownictwa ogólnego, mieszka­
niowego i przemysłowego oraz 
przemysłu materiałów budowla­
nych.

Z dyplomem do kraju
250 polskich studentów, kształ­

cących się za granicą, uzyska w 
br. dyplomy ukończenia studiów. 
Niektórzy z nich będą bronić 
swych prac dyplomowych dopiero 
jesienią większość natomiast po­
wróciła już z dyplomami do kra­
ju. Dotychczas przeszło 160 tego­
rocznych absolwentów zagranicz­
nych uczelni otrzymało tuż skie­
rowania do pracy lub też podjęło

pracę na podstawie wstępnej u- 
mowy. zawartej jeszcze w toku 
studiów.

Walki w Rodezji
Według doniesień z Salisbury, 

w Rodezji toczą się ostre walki 
między wojskami rasistowskiego 
rządu z partyzantami afrykański­
mi w odległości niecałych 12 km 
od Buława jo, drugiego z kolei naj 
większego miasta w tym kraju. W 
walkach obie strony poniosły 
znaczne straty w ludziach.

Incyd&nty w Kaszmirze
Stolica Kaszmiru — Szrinagar 

jest od 10 dni widownią gwałtow­
nych incydentów wywołanych 
przez grupę ludności muzułmań­
skiej i bramińskiej. Interweniuje 
policja, są pierwsze ofiary w lu­
dziach.

W piątek strategiczne punkty 
miasta obsadzone zostały przez 
silnie uzbrojone oddziały policji.
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obrad arabskiego szczytu
Dziennik kairski „Al-Ah- 

ram” podaje, że konferencja 
.ministrów spraw zagranicz­
nych krajów arabskich, która 
rozpoczęła się w sobotę w 
Chartumie rozpatrzyć ma 7 
problemów politycznych i 14 
ekonomicznych.

Wśród problemów politycz­
nych wymienia się następują­
ce:

1) konieczność zmontowania 
solidarności arabskiej w obe­
cnych warunkach; 2) współ­
praca krajów arabskich celem 
zlikwidowania skutków agre­
sji izraelskiej; 3) Rozpatrzenie 
ewolucji sytuacji na Bliskim 
Wschodzie i |posobów stawie­
nia temu czoła; 4) Szybka lik 
widacja obcych baz na tere­
nach krajów arabskich; 5) O- 
pracowanie całokształtu planu 
wzmocnienia pozycji państw 
arabskich; 6) Uaktualnienie i 
realizacja planu solidarności 
przyjętego na trzecim szczy­
cie arabskim w Casablance; 
7) Wzmocnienie solidarności i 
wyeliminowanie różnych pro­
blemów spornych, które ha­
mują wspólną akcję krajów a- 
rabskich.

Jeśli chodzi o sprawy eko­
nomiczne, tzn. rozpatrzenie za 
leceń opracowanych przez a- 
rabskich ministrów gospodar­
ki, finansów i przemysłu naf­
towego, którzy ostatnio obra­
dowali w Bagdadzie, „Al-Ah- 
ram” dzieli je na cztery więk­
sze grupy:

1) Wykorzystanie nafty a- 
rabskiej jako broni przeciw 
nieprzyjaznym krajom zgod­
nie z planem wysuniętym 
przez Irak, który przewiduje 
zatrzymanie eksportu nafty i 
utrzymanie zamknięcia Kana­
łu Sueskiego; 2) Wycofanie 
funduszy arabskich w dola­
rach, albo w funtach z ban­
ków brytyjskich i poza Wiel­
ką Brytanią; 3) Stworzenie 
wspólnego funduszu przezna­
czonego na rozwój krajów a- 
rabskich i funduszu na finan­
sowanie wysiłków wojennych; 
4) Przestudiowanie obcych in­
teresów w krajach arabskich,



M
ój znajomy, dowiedziawszy 
się, że za godzinę odlatuję 
do Moskwy, by z niej poje 
chać do Murmańska, zapy­
tał zdziwiony: — I bierzesz 

tylko płaszcz z podpinką? Nie zgry­
waj chojraka. To przecież daleko za 
kręgiem polarnym. Chyba, że ci 
tam pożyczą kożuch.

Co prawda cały Murmań — jak 
tradycyjnie zwie się najbardziej za­
chodnią część radzieckiej Arktyki — 
leży na północ od kręgu polarnego. 
Przy tym połowa jego obszaru, także 
na północ od równoleżnika Wiercho- 
jańska, jeszcze kilka lat temu ucho­
dzącego za światowy biegun zimna. 
Zaś sam Murmańsk, niemal na skraj 
nej północy Murmania, na 69 równo 
leżniku.-.

Tym niemniej mój znajomy okazał 
się schematystą. Nie uwzględnił spe 
cyfiki klimatycznej Murmania. Spe­
cyfiki, będącej wynikiem nieustan­
nych zmagań dwóch potęg: polarne­
go zimna i Golfsztromu. A zwycięz­
cą jest raczej Golfsztrom.

Deszcze w styczniu
Bądź co bądź w ciągu ostatnich 30 

lat Zatoka Kolska (nad którą leży 
Murmańsk) tylko raz pokryła się lo 
dem.

W samym Murmańsku średnia 
roczna dni bez mrozu sięga 300. Śred 
nia temperatura stycznia, na jeszcze 
bardziej ku północy położonym Pół­
wyspie Rybackim wynosi —6<>C. Na­
tomiast w Astrachaniu (O 3000 km na 
południe) — 9°C. Przy tym Zatoka 
Kolska, nad którą leży Murmańsk, 
cieszy się w styczniu i lutym wyższy 
mi temperaturami średnimi niż Za­
toka Gdańska.

W Waida-gube, najbardziej na pół 
noc wysuniętej wsi Murmania, już 
od kilkudziesięciu lat nie odnotowa­
no ani razu temperatury poniżej 
—25<>C. Nawet w czasie tzw- zimy 
stulecia. Nie rzadko natomiast w 
styczniu padają deszcze i temperatu 
ra wzrasta do + 5°C. W tym roku zaś 
— co prawda — ponoć pierwszy raz 
od lat niemal pięćdziesięciu pierw­
szy śnieg pobielił skutecznie obszar 
Murmania dopiero w pierwszych 
dniach lutego...

Przyznanie zwycięstwa Golfsztro- 
mowi wydaje mi się tym sprawie­
dliwsze, że przecież zimą na Murma 
niu panuje nieprzerwanie przez 52 
doby noc polarna. W ciągu tych 
dwóch niemal miesięcy słońce nie 
wspiera ani na minutę Golfsztromu.

Ponadto... weźmy pod uwagę nie- 
równomierność sił. To jednak krai­
na zimna! Gdyby nie ożywczy prąd 
morski — wszechwładnego! Zimno 
zaś bynajmniej nie rezygnuje, lecz 
kontratakuje przy każdej okazji. 
Sprawia też, że lato jest tu nadzwy­
czaj krótkie.

/
Śniegi w Dpcu

Cóż z tego, że od 24 maja do 21 
lipca. świeci bez przerwy (nie zacho­
dząc ani na minutę) słońce! Że jak 
gdyby chciało nadrobić okres „próż­
nowania”- A jeśli tylko ustabilizuje 
się pogoda podnosi temperaturę w 
Murmańsku do 30°C. Że przy bez­
chmurnym niebie, nawet o północy 
(zegarowej!), kiedy jest najniżej nad 
horyzontem, emituje na jeden centy­
metr kwadratowy niewiele mniej ka 
lorii, niż o tej samej porze roku w 
samo południe na Krymie! Tak dzie 
je się, jeśli ustabilizuje się pogoda, 
jeśli niebo jest bezchmurne.

Niestety, są rejony Murmania po­
siadające w roku zaledwie 20 dni 
całkiem bezchmurnych. Bowiem zim 
no nie daje za wygraną nawet pod- 
czasjoolarnego dnia. Swymi stałymi 
kontratakami sprawia, że nawet w 
połowie lipca na Murmaniu jest mo-
c O « « 'P » ••••

Urlopy - wczasy - turystyka
Kończy się letni okres urlopów a 

wraz z tym rozpoczynają się dyskusje 
na temat wykorzystywania urlopów, or­
ganizowania wypoczynku i turystyki. 
„Kultura” ogłasza w związku z tym an­
kietę urlopową dla czytelników, chcąc 
się dowiedzieć, jak wygląda urlop prze 
ciętnego Polaka, jakie ma zalety i wa­
dy, o ile wyjazd na urlop wszedł do no­
wego stylu bycia.

Publicyści innych czasopism zajmują 
się już tymczasem omawianiem podob­
nych problemów. Jerzy Urban publiku­
je na łamach „Życia Gospodarczego” 
artykuł „Czas urlopów”, w którym na 
przykładzie Zakładów Przemysłu Weł­
nianego „Polska Wełna" w Zielonej 
Górze omawia znany powszechnie i na 
der kłopotliwy problem urlopów w 
okresie letnim. Nie tylko w tym zakła­
dzie urlopy najchętniej wykorzystuje 
się latem. Dzieje się tak, mimo że obo­
wiązujące przepisy przewidują równo-
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Zbigniew Szumowski

Kraina nocy 
czy słońca?

kry śnieg, zaś wiele jezior pozostaje 
skutych lodem do połowy sierpnia.

Niezwykłość warunków klimatycz 
nych Murmania podkreśla i to, że 
wiatry północne (niosące podmuch 
Golfsztromu) przynoszą tu z reguły 
odwilże lub ocieplenia; zaś wiatry 
południowe (znad zimnego Morza 
Białego) — spadek temperatury i 
śniegi.

Tak czy owak, moje przybycie w 
maju do Murmańska w palcie z pod 
pinką, nikogo w Murmańsku nie 
zdziwiło. Dyskusji nie wywołało...

Co lepsze
Byłem natomiast świadkiem zacię 

tego sporu dwóch „tuziemców”, czy 
ich Murmań należy określać mia-

Z radzieckiej
Arktyki

nem „krainy północnej nocy”, czy 
„krainą polarnego słońca”.

Pierwszy zachwalał mi: — Gdybyś 
przyjechał zimą! Wówczas tylko 
mógłbyś zobaczyć prawdziwy Mur­
mańsk- Rozświetlony elektryczno­
ścią, iluminowany zorzą polarną!

Drugi replikował: — A jednak cie 
szyłeś się, kiedy wreszcie wzeszło 
słońce... Dlaczego zresztą Polak nie 
ma zobaczyć Murmańska, kiedy jest 
najładniejszy. Takich słonecznych 
nocy nie przeżyje nigdzie na świę­
cie. — Ty — zemścił się pierwszy — 
niby to tylko cieszysz się słoneczny 
mi nocami! Niby to nie tęsknisz za 
nocą. Niby to swoich dzieci, skoro 
tylko zaczyna się długi dzień, nie wy 
syłasz na południe; tam gdzie są 
również noce i to możliwie jak naj­
ciemniejsze.

Ludzie nie sowy
Faktem jest: za kręgiem polar­

nym bywają dokuczliwe nie tylko 
polarne noce. Także polarne dni. Z 
nieprzerwanym, prawie dwumiesięcz 
nym panowaniem słońca oswajają 
się co prawda nawet sowy i nietope­
rze. Polują w jego promieniach jak 
gdyby był to księżyc. Lecz ludzie 
najczęściej juź w początkach dzien­
nego supergiganta zaczynają odczu­
wać brak choćby kilkugodzinnej 
ciemności. Zasłanianie okien niewie­
le pomaga. Zaś nieustanne napromie 
niowanie także nie sprzyja organiz­
mom ludzkim, a że ów dwumiesięcz 
ny dzień szczególnie trudno (znacz­
nie trudniej niż dorośli) znoszą dzie 
ci, już w końcu maja ewakuuje się 
je z Murmania na dwumiesięczne 
obozy i kolonie letnie. Właśnie tam, 
gdzie bywa i dzień i noc*

Murmańskie „naj44
Nieprzychylność przyrody podbie­

gunowej daje o sobie znać nawet 
tam, gdzie zdawałoby się moż­
na tylko mówić o szczególnej szczo-

mierne rozłożenie urlopów pracowni­
czych na 10 uznanych za sprzyjające 
urlopowaniu miesięcy roku, a letni plan 
urlopu może tylko o .kilka procent prze­
kraczać średnią roczną absencję wypo 
czynkową. Trudno jednak przestrzegać 
tych przepisów, skoro z drugiej strony 
zakłady pracy (zresztą nie tylko one) 
robią co mogą, żeby nacisk załóg na 
wypoczywanie latem wzmagać a nie 
zmniejszać.

Fabryka wybudowała — pisze Urban 
— ośrodek wczasowy, wystawiono ośro­
dek sezonowy, czynny tylko latem. Od­
powiednio stymuluje to letnie żądania 
i pokusy urlopowe!...) Jeżeli chce się, 
żeby zmniejszyć nacisk na letnie urlopy, 
nie zamyka się na lato fabrycznego żłob­
ka, przedszkola, biorąc pod uwagę, że 
dość już kłopotów przysparza to, iż szko 
ły przestają latem absorbować dzieci i 
młodzież. Żłobek i przedszkole oczywiś­
cie zamyka się więc na lato, bo tak za­
rządziły nadzorujące te placówki Mini­
sterstwa Zdrowia i Oświaty, skądinąd nie 
odpowiedzialne za wykonanie planu pro­
dukcji. Jeżeli chce się, żeby latem jak 
najmniejsza część załogi w tym akurat 
okresie pragnęła chwilowego poniecha­
nia czynności'produkowania, nie urządza 
się wycieczek krajowych i zagranicz­
nych, dbając, by podobne atrakcje kusi­
ły załogę do urlopu właśnie w czasie, 
kiedy najmniej ludzi pcha się na urlo­
py”-

Zdaniem autora te bodźce do ko­
rzystania z urlopów właśnie w lipcu i 
sierpniu powinny być zlikwidowane. 
Sprawa to niewątpliwie nie łatwa, ale 
warta rozważenia, bo dotychczasowy 

drobliwośd. Utrudnia życie nie tyl­
ko noc. Także dzień..-

Nie spotkałem wszakże nikogo, kto 
chciałby na zawsze opuścić Mur­
mań. Sądziłem początkowo, że to z 
powodu zarobków. Rzecz jasna wyż 
szych niż średnie w Związku Ra­
dzieckim, a to ze względu na trud­
niejsze tam przecież warunki życia. 
Wkrótce jednak zacząłem wyławiać 
z ich relacji pewną prawidłowość.

Ci co przybyli tu z innych regio­
nów Związku Radzieckiego, z senty­
mentem mówią wciąż o swych stro 
nach rodzinnych. O odmiennych uro 
kach Kubania, Syberii, Sachalina, 
Gruzji... Ba, z wyraźną dumą podkre­
ślają swoje pochodzenie. Skoro jed­
nak rozmowa dotyczy tematów mur 
mańskich, stają się — jak to zwykło 
się mówić. — lokalnymi patriotami 
i tej krainy-

Od ilu też spośród nich musiałem 
wysłuchiwać wszystkich murmań­
skich „naj”. A więc: że tu najwięk­
sze za kręgiem polarnym na całym 
świecie miasta; najbardziej na pół­
noc przeprowadzone linie kolejowe; 
najsilniej rozwinięte — spośród 
wszystkich zapolarnych rejonów 
świata — ośrodki wydobycia niektó 
rych ważnych minerałów itd. itp.

Sprawdzajcie w atlasach, roczni­
kach statystycznych. Okaże się, że 
nie przesadzają ani o jotę. Bowiem 
bez względu na to jak nie nazywać 
Murmań — krainą słońca czy nocy 
— jest to kraina imponujących 
efektów ludzkiej pracy, zainwesto­
wanej w niemal bezludny jeszcze 
pół wieku temu obszar.

Dokończenie ze str. 1
niemiecką Hansa Thiema. Razem z Thie- 
mem jechał konsul niemiecki w Katowi­
cach... Dochodzenie ustaliło że Thiem 
był członkiem organizacji dywersyjnej 
w Polsce, kierdwanej z Bytomia przez 
członka SS — Nehringa...

Przeprowadzona rewizja wykryła arse­
nał organizacji składający się z bomb 
zegarowych...

Ubiegłej nocy wykryła policja nowy 
skład broni niemieckiej w lesie Łomnej 
Dolnej, powiat cieszyński. W czasie re­
wizji znaleziono 50 ręcznych granatów i 
kilkaset automatycznych pistoletów z fu­
terałami i paczki opasek czerwonych z 
hitlerowską swastyką.

Pod Łodzią wykryto arsenał zaopa­
trzony bogato w puszki od konserw, wy­
pełnione materiałem wybuchowym...”

„Gazeta Polska” 30 sierpnia pisze:
„Katowice 28. VIII. — Dziś w Siemia­

nowicach znaleziono w kościele ewange­
lickim ukryty pod progiem ołtarza ma­
gazyn broni. Znajdowało się tam około 
72 rewolwerów, kilka tysięcy naboi itd.

Kościół opieczętowano, śledztwo w to­
ku...”

Niepodobna przytoczyć tu wszyst­
kich informacji z ostatnich dni po­
koju, mówiących o przygotowaniach 
Volksdeutschów do działań dywer­
syjnych. Faktów podobnych było 
bowiem zbyt wiele.

*
Tuż tylko godziny dzielą Europę 
.J od wybuchu drugiej wojny świa 

towej. Goebbelsowskie Minister-

stan powoduje w większości przedsię­
biorstw poważne i negatywne skutki 
społeczne i ekonomiczne. O tych skut­
kach pisze także Zbigniew Lenka w 
„Tygodniku Demokratycznym”. Jego ar­
tykuł „UrlopI Ale czyim kosztem?” o- 
party jest wprawdzie na doświadcze­
niach Warszawy, lecz kto odważyłby 
się z czystym sumieniem wskazać mia­
sto, w którym - w mniejszym czy więk­
szym stopniu — nie dzieje się to samo 
co w stolicy... Mosowe wyjazdy na 
urlop w krótkim stosunkowo okresie 
powodują, że tu i ówdzie gabinety le­
karskie świecą pustkami, pozamykano 
ha kłódkę sklepy, a w restauracjach i 
barach mlecznych wiją się długie ko­
lejki.

W przychodniach lekarskich bywa naj­
gorzej wtedy, kiedy na urlop wyjeżdża­
ją specjaliści. Jest ich w ogóle mało, 
a w dodatku przychodnie nie mają pie­
niędzy na przyjęcie zastępstwa. W tej 
sytuacji warto by przydzielić kierowni­
kom przychodni, odpowiednie fundusze, 
a z drugiej strony domagać się od wy­
działów zdrowia koordynacji urlopów 
zwłaszcza tych specjalistów, których i 
tak jest mało.

Nieco inna sytuacja (także w Pozna­
niu), jest w restauracjach, kawiarniach^ 
czy barach mlecznych. Ich dyrekcje dy­
sponują funduszami na zatrudnienie 
osób, które zastąpiłyby urlopowanych. 
A jednak placówki te pracują przy zna­
cznie zmniejszonej liczbie pracowników, 
osiągając przy tym niekiedy obroty wyż­
sze niż średnio w innych miesiącach. 
Oczywiście, dzieje się to kosztem kon­
sumenta, tracącego czas na oczekiwa­

Irena Solińska

MAGISTER HAMLET NA PLAN
M

amy Andryczównę, Barsz­
czewską, Ćwiklińską i 
Eichlerównę. Mamy Gogo­
lewskiego i Holoubka. Przy 

wymienianiu naszych współ 
czesnych Wielkich przydałyby się 
także wszystkie dalsze litery alfabe 
tu. Kiedy nas już nie będzie, prze­
trwają w teatralnej legendzie, jak 
do naszych przetrwali Żółkowscy, 
Leszczyńscy, Rapaccy. Słowem, ma­
my doskonałych aktorów, których 
lubimy, podziwiamy, cenimy. Ale 
mimo to wśród ludzi teatru pojawia 
się w dyskusjach nutka niepokoju: 
co z młodym narybkiem?

„Młodzi aktorzy świetnie sobie ra­
dzą w filmie — stamtąd nie mieliś­
my nigdy „reklamacji” dotyczących 
warsztatowego wyszkolenia naszych 
absolwentów. Natomiast gorzej jest, 
gdy trafiają na dużą scenę teatral­
ną. Zbyt często spotykają się wów­
czas z zarzutami, że ich po prostu 
nie słychać albo nie widać” — 
oto słowa rektora warszawskiej 
PWST Jana Kreczmara z wywiadu 
udzielonego „Teatrowi”.

Gdzie przyczyny? Między innymi 
■w nie najlepszych warunkach loka­
lowych, które ograniczają szeroki od 
dech teatru szkolnego. Stąd absol­
wentów cechuje na ogół kameralny 
styl gry. Wiadomo jednak, że są 
sztuki i są role wymagające więk­
szej ekspresji. Gdy młody aktor 
przed taką ewentualnością staje, 
istotnie może się zgubić—

Interesującą wizję szkoły teatral­
nej roztacza z kolei na łamach „Kul 
tury” Zenobiusz Strzelecki, sceno­
graf, człowiek teatru w każdym ca­
lu. Pisze on o konieczności uświado­
mienia aktorowi, co to jest konwen­
cja artystyczna, by umiał znaleźć się 
w określonej epoce przez stosowanie 
właściwych środków, podobnie jak 
znajduje je scenograf przygotowu­
jąc inną oprawę plastyczną dla np. 
komedii Moliera, inną dla dramatu 
antycznego. Aby to uzyskać, Strze­

„...Będziecie moimi 
wicekrólami"

stwo Propagandy domaga się od za­
mieszkałych Polskę Volksdeutschów 
coraz to nowych dowodów prześla­
dowania „niewinnych” Niemców. — 
Naród niemiecki nie składał się 
przecież z samych zbrodniarzy i fa­
szystów. Dla tych ludzi potrzebne 
było uzasadnienie. Trzeba im zapre­
zentować przeciwnika. Plan jest o- 
pracowany już od dawna. Spoczywa 
w kasach pancernych Głównego U- 
rzędu Bezpieczeństwa. Na podany z 
Berlina sygnał radiowy, miało zo­
stać przez agentów SD, rezydują­
cych na terenie Polski, podpalonych 
lub wysadzonych w powietrze 220 
obiektów, mieszkań i zabudowań 
należących do Niemców, znanych ze 
swego, antypolskiego nastawienia. 
W ostatniej chwili cała akcja zo- 
staje zdemaskowana. Prasa polska 
dnia 31 sierpnia zamieszcza komu­
nikat, który cytujemy za „Gazetą 
Polską”:

„W ciągu ostatnich dni zanotowano w 
szeregu wypadków zamachy petardowe na 
domy i obejścia oraz zagrody wiejskie 
należące do obywateli polskich narodo­
wości niemieckiej w Poznaniu, Byd­
goszczy i innych miastach oraz wsiach

• •••••■•a o « s
nie. Po prostu nie ma ludzi, którzy 
chcieliby okresowo pracować w gastro­
nomii czy w kawiarni. W tej sytuacji 
już nie tylko warto, ale trzeba co prę­
dzej pomyśleć o znaczniejszej niż do­
tychczas mechanizacji prac w restaura­
cjach, barach i kawiarniach, co może 
wyjść tylko na dobre ich pracownikom 
i klientom.

Do tego wszystkiego dodać trzeba zmo­
rę remontów w sklepach; remontów, 
przeprowadzanych masowo właśnie la­
tem.

„Wiadomo — pisze Lenka — te lekarz 
też człowiek i musi pójść na urlop, że 
trzeba robić remont sklepu czy baru. 
Nie może to jednak odbywać się chao­
tycznie i czyimś kosztem. A nonsensy 
wyłażące jak przysłowiowe szydło z wor 
ka przy okazji urlopowych trudności 
pracy służby zdrowia, handlu 1 gastro­
nomii, polecamy uwadze odpowiednich 
władz. O ile naturalnie nie wyjechały 
na... urlop”.

Urlopy to jednocześnie okres maso­
wych wędrówek ludzi nie tylko w kra­
ju, ale i za granicę i z zagranicy. O tych 
ostatnich pisze Witold Gawron w „Ży­
ciu Literackim”. W artykule „Dlaczego 
George pr- :echał do Polski” zajmuje 
się studenckim ruchem turystycznym do 
naszego kraju. Autor jest zdania, że 
ten ruch jest dla nas równie ważny, 
jeżeli nie ważniejszy niż turystyka ma­
sowa. Głównie dlatego, że studenci, ja 
ko ludzie młodzi, a więc ciekawi świa­
ta, żywi intelektualnie, dysponujący sto 
sunkowo dużym ładunkiem wiedzy spo­
łecznej, są w stanie za nas i dla nas 
propagować w swoich krajach wiedzę 

lecki proponuje tak zorganizować 
szkolną scenę, aby z punktu dykto­
wała studentowi-aktorowi najwłaś­
ciwszy sposób postępowania, zgodny 
z wymaganą konwencją.

Ma chyba dużo racji Jan Kręcz-: 
mar twierdząc, że „szkoła nie wy­
puszcza nigdy w pełni ukształtowa­
nego aktora”. Daje mu podstawy, do 
skonali środki techniczne, ale aktor 
kształtuje się ostatecznie podczas 
pracy w teatrze”. A z tym, jak w 
każdym zawodzie artystycznym by­
wa różnie. Niekorzystnym zjawi­
skiem dla młodych aktorów, którzy 
dostali się do wielkich miast, jest 
mała liczba ról — wiadomo tu sztu­
ka w repertuarze znajduje się dość 
długo. Role telewizyjne nie wzboga­
cają osobowości młodego aktora o 
tyle, ile by mogły, gdyż nie ma zwy 
kle czasu na ich staranne przygoto­
wanie.

Inna sytuacja dla młodych istnie­
je w niewielkich teatrach wojewódz 
kich. Tutaj grają dużo i to w bardzo 
różnorodnym repertuarze. Dla roz­
woju osobowości artystycznej jest to 
na pewno sytuacja korzystna. Tylko, 
że wielu absolwentów PWST raczej 
woli małe role w dużym mieście niż 
odwrotnie.

Nie ma dymu bez ognia, więc i dy 
skusje o narybku aktorskim też nie 
są oderwane od życia, a przede 
wszystkim od kuźni talentów, czyli 
szkół teatralnych. Pozostawmy po­
wołanym do tego osobom ocenę roz 
licznych projektów reformatorskich 
dotyczących techniki i metod kształ 
cenią. Za jednym wszakże możemy 
się wypowiedzieć nawet jako laicy: 
za projektem dwustopniowego sy­
stemu kształcenia. Przewiduje on po 
trzech latach prawo do wykonywa­
nia zawodu, po pięciu — dyplom ma 
gisterski. Bo w aktorskim fachu 
chyba nie tytuł naukowy jest naj­
ważniejszy. a jak to powiedział rek 
tor Kreczmar i tak „aktor kształtu­
je się ostatecznie podczas pracy w 
teatrze”.

województw zachodnich. We wszyst­
kich wypadkach sprawcy zostali ujęci. 
Są to Niemcy — członkowie działających 
na terenie Polski niemieckich organiza­
cji hitlerowskich”.

Na Pomorzu wydarzyło się szereg wy­
padków pożarów zabudowań gospodar­
czych oraz ustawionych na polu stert 
należących do Niemców. Jest rzeczą cha­
rakterystyczną, iż wiadomości o tych po­
żarach ukazały się w „Deutsche Nach- 
richten Buero” na kilkanaście godzin 
przed tym zanim pożary wybuchły”—

*
Trakty te należą juź do historii.

Do historii niepowtarzalnej. Ma 
my obowiązek je przypominać. Tym 
bardziej, że w NRF wciąż jeszcze 
podtrzymuje się, stworzone przez 
goebbelsowską propagandę, mity o 
„ucisku” i „dyskryminacji” mniej­
szości niemieckiej w Polsce, przed 
1939 r. Z mitów tych tworzy się pod 
budowę dla aktualnej, antypolskiej 
propagandy odwetu.

Prawdę o owych czasach i roli 
sfaszyzowanych grup mniejszości 
niemieckiej w zapoczątkowaniu 
światowej zawieruchy wojennej de­
dykujemy również roniącym łzy 
krokodyle na wspomnienie „utraco­
nej ojczyzny”, zachodnioniemieckim 
ziomkom — niedoszłym wicekrólom 
Adolfa Hitlera.

ANTONI BADON

o Polsce, o jej rzeczywistości społecz­
no-politycznej, wreszcie szerzyć i po­
pularyzować wartości kulturalne. Po- 

się im jednak stworzyć takie wa­
runki, w których osiągnięcie tych celów 
będzie możliwe. Opierając się na przy­
kładzie Krakowa, autor dostrzega, że 
prawie tego nie czynimy.

Brak choćby folderów w obcych języ­
kach, kluby studenckie są w remoncie, 
programy pobytu studentów zagranicz­
nych są szablonowe, nieraz opierają się 
na tych samych zasadach co organiza­
cja wycieczki szkolnej z Kłaj a do Kra­
kowa.

„Jednym z czynników opóźniających 
rozwój przyjazdowej turystyki zagranicz 
nych studentów — pisze Gawron — jest 
nieumiejętność z jaką nasze studenckie 
biura turystyczne organizują i wykorzy­
stują ich pobyt w kraju. Jeżeli bowiem 
student przyjeżdża z jakiegokolwiek 
bądź kraju, wiedziony ciekawością, chę­
cią wzbogacenia się o nowe doświadcze­
nie i wyjeżdża od nas wiedząc na nasz 
temat mniej więcej tyle samo, ile wfe- 
dział przed przyjazdem, to jest rzeczą 
bardziej niż prawdopodobną, że po po­
wrocie do własnego kraju będzie zale­
cał przeczytanie o nas artykułu w pra- 
sie(...) Jeżeli George i wielu innych chcą 
spotkać się i porozmawiać, podyskuto­
wać ze studentami, artystami, dzienni­
karzami, to dajmy im tę okazję. Ale 
niech to będą ludzie interesujący, zręcz­
ni, dysponujący rzetelną i ugruntowa­
ną wiedzą, mający przekonania i potra­
fiący ich skutecznie bronić. Bez tego 
niewiele zdziałamy”.

LEKTOR



Ponad 126 milionów złotych Pracownicy poszukiwani

na inwestycje w Gnieźnie
— OBOROWEGO z kwalifikacjami i praktyką 

zatrudni zaraz PGR Owińska, koło Poznania.
Mieszkanie zapewnione. K6858

rjnjezno, drugie co do liczby mieszkańców miasto Wiel- 
kopolski od kilku lat ubiegało się o taki rozwój prze- 

Ts , aby całkowicie u siebie rozwiązać niełatwy problem 
zatrudnienia zwłaszcza kobiet. Starania te zostały uwieńczo­
ne Gnieznu środków inwestycyjnych na sumę
1^6,* min zł, która zostanie wykorzystana w latach 1966—70.

30030300000

Poznańska Fabryka Wodomierzy i Gazomierzy — 
„Powogaz” w Poznaniu, ul. Janickiego 23/25 — za­
trudni zaraz:
1. Absolwentów szkół podstawowych — dziewczyn­

ki i chłopców do nauki w zawodach: TOKARZA

Przeznacza się te pie- ku 5,3 min) utrudnia koniecz- 
niąaze? Zostaną wybudowane 
nowe obiekty dla Fabryki Ga­
lanterii „Lech” hale produk­
cyjne dla przedsiębiorstw prze 
mysłu terenowego i Wielkopol-

ność odwadniania terenu. Mel­
iorację przeprowadza się do­
syć opieszale; podobno przed­
siębiorstwu brak ludzi do pra-
cy. Przedsiębiorstwo to ma

SKich Zakładów Mechanizacji również wykonać oczyszczał- 
Budownictwa „ZREMB”, na nię ścieków i kanalizację ulicy 
rozbudowę Zakładów Garbar- Fabrycznej.
skich, Zakładów Mięsnych, Za- 
kładów Stolarki Budowlanej i 
Gnieźnieńskich Zakładów Prze
mysłu Odzieżowego.

Już w ubiegłym roku Fa­
bryka Galanterii „Lech” przy­
stąpiła do budowy swoich o- 
biektów przy ul. Fabrycznej. 
Mają być gotowe w roku przy­
szłym. Obiekty te mają ko­
sztować około 30 min zł. 
Wielkopolskie Zakłady Mecha­
nizacji Budownictwa mają go­
tową dokumentację. Budowę 
nowej hali produkcyjnej wraz 
z urządzeniami pomocniczymi 
(planowany przerób w tym ro-

ia VIII KST

„Kordian 
i „Sennik współczesny0

Właściwe zapoczątkowanie 
kolejnego sezonu teatralnego 
w Kaliszu nastąpi we wrześniu 
br. W tym miesiącu Teatr im. 
W. Bogusławskiego wystąpi z 
dwoma premierami: sztuki 
„Gdy wraca młodość” Arbuzo- 
wa i „Piknikiem” Snaocka.

Ponadto kaliszanie będą mo­
gli zobaczyć w nowym sezo­
nie następujące spektakle: 
„Świętoszek” Moliera, „Cyra- 
no de Bergerac” Rostanda. 
„Kordian” Słowackiego, „Sen­
nik współczesny” Konwickiego 
w adaptacji Wieszczyckiego. 
Przypuszczalnie na VIII Kalis­
kich Spotkaniach Teatralnych 
Teatr Bogusławskiego wystąpi 
z „Kordianem” Słowackiego w 
reżyserii Aliny Obidniak, oraz 
z * „Sennikiem Wsppłęzćśhyńl” " 
Konwickiego.

Ponadto przewiduje się wy­
stawienie „Księżniczki Turan- 
dot” Gozzi’ego, „Mieszczek

Na dobro inwestujących za­
kładów trzeba zapisać to, że 
wraz z budową nowych hal 
produkcyjnych planuje się rów 
nież oczyszczalnię ścieków, np. 
oprócz „ZREMB-u” robią to 
Gnieźnieńskie Zakłady Gar­
barskie. W tym roku rozpo­
częły one, obok budowy ma­
gazynu chemikaliów i artyku­
łów technicznych, rozbudowę 
i modernizację oczyszczalni 
ścieków.

Pozostałe zakłady, o których 
wspominaliśmy wyżej, przy­
gotowują wstępnie lub opra­
cowują dokumentacje inwesty­
cji przewidywanych na lata 
1968—70. Gnieźnieńskie Przed­
siębiorstwo Metalowe Prze­
mysłu Terenowego przystępuje 
w tym roku do zagospodaro­
wania terenu i I etapu budo­
wy pomieszczeń przy ul. Fa­
brycznej.

Warto też wspomnieć o bu­
dowie nowej hali dla Zakła­
dów Graficznych, która ma 
być gotowa w roku przyszłym.

(emp)

modnych’ Bogusławskiego,
„Wieczoru trzech króli” Szek­
spira „Komendanta Sailera” 
(współczesną sztukę jugosło­
wiańską) Mihiza oraz „Bieder­
manna i podpalaczy” Maxa 
Frischa.

Jak wynika z tego pobieżne­
go przeglądu, repertuar jest 
bardzo zróżnicowany, pozycje 
klasyczne występują obok 
sztuk jak najbardziej współ­
czesnych. (MAT)

Praca
Do zakładu cukiernicze­
go potrzebny jest uczeń. 
Poznań, ul. Kolejowa 53.

5126g
Malarzy i uczniów — 
przyjmę. Artyzm, Za­
kład Malarski, Ratalcza-
ka 23. 5695g
Krawcowe do szycia pła­
szczy dziecięcych z la­
minatu, potrzebne. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 5696g.

K. Z., Leszno — Należy zwrócić 
się do Poznańskiego Związku Mo- 
torowego w Poznaniu, ul. Konfe- 
deracka, barak 1. (1756)

Anna z B. — Planty ze smoły 
usuwa się (bardzo ostrożnie) za 
pomocą benzyny lub rozpuszczal­
nika terpentynowego. Po tym za­
biegu parasolkę można
ciepłą wodą płynem

wyprać 
„Ixi”

(szczotką bardzo miękką). (1622)
Konrad z Ostrzeszowa — Leszek 

obchodzi imieniny 3 czerwca, zaś 
Lechosław 26 listopada. (1744)

Jakubowski z P. — Dziękujemy 
za zwróconą uwagę. To był oczy­
wiście błąd. (1801)

Stefania O. z prowincji — Spół 
dzielnia „Osiedle Młodych” mieści 
się przy ul. Wyspiańskiego 15a. 
Tam też otrzyma Pani wyjaśnie­
nia dotyczące zapisania się do
Spółdzielni.

F. Rz., 
„Czerwone 
siedzibę w

(1002) .
pow. Wągrowiec — 
gitary” mają swoją 
Gdyni, przy ul. Słu-

peokiej 11. (1934)
Jankiewicz — Mieścisko. Kółko

Rolnicze 
odpowie 
terminie

Rolnik 
książek

— Sieraków — Na listy 
nasz radca prawny w 
późniejszym.
z powiatu — Broszur i 

na tematy rolnicze jest
bardzo dużo. Jeżeli chodzi o chów 
bydła, radzimy kupić książkę — 
..Gospodarski Chów Bydł'a” A. 
Święcickiego i R. Kowalskiego.
(Cena 10 zł). Książkę tę 
Pan w każdym sklepie 
Książki”. (1962)

Szczepan K., Lasocice.

dostanie 
„Domu

Meliora-
cję, kopanie rowów i zakładanie 
drenów, przeprowadza się wiosną, 
latem i jesienią. Żadne odszkodo­
wanie nie należy się Panu. Prze­
cież po paru latach ziemia ta bę­
dzie lepiej rodziła 1 będzie Pan 
miał z niej o wiele więcej ko­
rzyści. (1963)

Rogoziński handel
jeszcze mało sprawny

Q ieć sklepów w Rogoźnie Z innymt artykułami też nie 
. jest w zasadzie wystar- jest wcale lepiej pod względem

czająca. Istnieją tam 43 sklepy, szybkości i jakości dostaw, 
w tym 3 spożywcze. Gorzej '
przedstawia się natomiast ich 
rozmieszczenie i zaopatrzenie 
w niektóre artykuły, jak mię­
so, ryby wędliny. Sklepu ryb­
nego w ogóle nie ma, mimo 
że miasto leży nad jeziorami 
i rzeką, w których ryb na pew 
no nie braknie.

Od dłuższego czasu handel 
odczuwa trudności transporto­
we, toteż cierpi na tym dosta­
wa ' towaru. Bywają okresy, 
gdy na przykład świeże pie­
czywo, zresztą bardzo mało 
urozmaicone, trafia do sklepów 
nieraz dopiero o godz. 11, a 
więc w porze kiedy większość 
mieszkańców jest .już w pra­
cy. Braki te nie wynikają z 
niedostatecznego wypieku, po­
nieważ Rogoźno posiada 3 
piekarnię, pracujące na trzy 
zmiany.

Np. po ładne sweterki trzeba 
jeździć do Poznania, bo w Ro­
goźnie takich nie ma.

Do tych wszystkich manka­
mentów doliczyć można jeszcze 
jeden. Dotyczy on rozmieszcze­
nia poszczególnych punktów 
sprzedaży. Większość sklepów 
miasteczka skupionych jest w 
jednym miejscu, a na pery­
feriach prawie ich nie ma. 
Miasto zaś poszerza się, rozwi­
ja się także przemysł miejsco­
wy i rośnie liczba pracowni­
ków.

Zaradzić tej sytuacji moż­
na, wprowadzając m.in. system 
branżowej sprzedaży, nad 
czym poważnie zastanawiają 
się obecnie władze miasteczka. 

(lj)

2.

i Ślusarza 
szkolnych. 
Absolwentów

w wyodrębnionych warsztatach

zasadniczych szkół zawodowych
na wstępny staż pracy w charakterze TOKARZY. 

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu, 
osobiste zgłoszenia — Kadry, pokój nr 23. K6733
Centralne Laboratorium Przemysłu Rolnego w Po­
znaniu, ul. Fredry 12 — zatrudni:

MAGISTRÓW CHEMIKÓW wzgl. TECHNOLO-
GOW rolno-spożywczych z praktyką. K6710

Spółdzielnia Inwalidów „Zjednoczenie” — przyjmie 
do pracy

30 KOBIET INWALIDEK II i III grupy na sta­
nowiska pomocy cukiernika do produkcji pie-
czywa cukierniczego i cukierków 
etat.

na pełen

Warunki pracy 1 płacy do uzgodnienia w 
racie Osobowym — Poznań, ul. Żeromskiego 
pokój 38, w godz. od 7^—14.

Refe- 
13/15, 

K6855
Przedsiębiorstwo Robót Elektrycznych „Elektro- 
montaż”, Poznań, ul. Wieruszewska 12/16 — zatrudni 
zaraz:
— TECHNIKA BUDOWLANEGO Z praktyką do 

Działu Inwestycji,
— ŚLUSARZY, 
— MALARZY, 
— POMOCNIKÓW MALARZA (mogą być kobiety), 
— MONTERA wodno-kanalizacyjnego,
— każdą ilość ELEKTROMONTERÓW.

Przedsiębiorstwo organizuje dla osób powyżej 
18 lat nie posiadających kwalifikacji zawodowych 
— przyuczenie do prac na stanowisku pomocnika 
elektromontera. Przyuczenie trwa 3 miesiące.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia i Płac — 
pokój nr 27. ____________ _________________ K6850
Poznańskie Zakłady Przemysłu Odzieżowego im. 
Komuny Paryskiej w Poznaniu, ul. Kraszewskiego 
21/25 — przyjmą zaraz:

— INŻYNIERA MECHANIKA — na stano­
wisko Głównego Mechanika

UCZNIÓW w NAUKĘ ZAWODU:
— 2 STOLARZY
— 2 ELEKTRYKÓW
— 4 Ślusarzy remontu maszyn.

Warunki pracy i płacy do omówienia w Dziale 
Kadr i Szkolenia. K6959

Potrzebna pomoc domo­
wa na stałe. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
5634g._____________________  
Krawiec przyjmie stałą 
oracę w dom. Oferty — 
‘.Prasa”, Grunwaldzka 19 
d?a 5289g.

Stolarz polemik potrze­
bny na stałe. Poznań — 
tel. 559-33. 5770g
Uczniów tokarskich, spa 
wacza na autogen, przyj 
mie Warsztat Mechanicz­
ny Poznań, Kościelna 58. 

58Q0g
Uczeń cukierniczy, po­
wyżej lat 16, potrzebny. 
Ul. Bułgarska 60.

5339g
Stolarze meblowi i ucz­
niowie potrzebni zaraz. 
Stolarnia, Piekary 13b.

5343g
pomoc domową, również 
rencistkę, przyjmę. Po­
kój zapewniony. Gosie- 
mecki Puszczykowo, Sło
neczna lla. 5358g
Potrzebna pilnie wykwa 
lifikowana krawcowa do 
szycia kurtek ortaliono­
wych. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 5497g 
PómócHik fryzjerski, bie 
gły, posada stała na do­
godnych warunkach po­
trzebny. B. Tyws Siera­
ków Wlkp., Fryzjer.

5523g

liczeń oraz czeladnik pie 
karski (utrzymanie) po 
trzebni. Piekarnia Ma­
zurkiewicz, Szamotuły —
Rvnek 39. 5688g
Uczciwą i kulturalną pa 
trą, jako pomoc domo­
wą dochodzącą, zatrud­
ni inżynier. Poznań, Ro-
cha 6 B m. 8. 5662g
p.zyjmę uczennicę do 
wyrobu obuwia domowe 
go. Szydłowska 9 (w
ogrodzie). 566ig
Malarze oraz przyuczeni, 
potrzebni. S. Engla 14 

5656g

Pomoc domowa docho­
dząca lub na stałe, do 
małej rodziny zaraz po­
trzebna. Poznań, Asny-
ka 7 m. 9. 5660g

Uczennice po kursach — 
przyjmie Damska Pra­
cownia Krawiecka. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 5623g.

SitDnia 25 sierpnia 1967 r. odeszła od nas na 
zawsze, opatrzona Sakramentami św., moja 
najdroższa żona, nasza ukochana matka, teś­
ciowa i babcia, w 64 roku życia; śp.

Z ZIMNYCH

Maria Beszterda
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 

28 bm. o godz. 16 z kaplicy cmentarnej przy 
ul. Bluszczowej.

W głębokim smutku pogrążeni
MĄZ, CÓRKA i SYNOWIE Z RODZINAMI 

Poznań, Pamiątkowa 23. 5905g

Panienka dochodząca, do 
lekkich prac domowych, 
potrzebna. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
~920g.____________ _________
Retuszer portrecista, ru­
tynowana siła, na stałe 
partie potrzebny. Oferty 
..Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 5621 g.________________  
Ogrodnika na bardzo do 
brych warunkach w po­
wiatowym mieście za­
trudnię. Mieszkanie za- 
pewnione. Oferty „Pra- 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
?311g.

Pani potrzebna do goto­
wania obiadów — 3 oso­
by. Zgłoszenia: Kazimie­
rza Wielkiego 12 m. 6.

____  5618g
Ślusarza budowlanego o- 

ucznia, przyjmę za­
raz. Strażyński, Naramo
wieka 58. 5234g
Pomoc domową na stałe, 
nrzyjmie lekarz. Sołacz.
Śląska 19.
Uczeń tokarz - ślusarz 
notrzebny. Poznań,

5467g

Ul.
Mickiewicza 18, Olachow
ski. 5236g

Dnia 26 sierpnia 1967 r. zmarła, w wieku 81 
lat, nasza matka, teściowa i babcia

Józefa Tarnowska
z domu KURCZEWSKA

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 29 bm. 
o godz. 13.40 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

SYNOWIE, SYNOWE I WNUKI
Poznań, Garbaty 51 m. 8. 5884g

Pomoc domowa, potrzeb 
na. Poznań, Rycerska 8. 
_____________________ . 5715g 
Opiekunka do dziecka, 
dochodząca w Swarzędzu 
- potrzebna zaraz. Ofer­

ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 5730g.

NauMa

Tańców uczę — Poznań, 
Mickiewicza 27 m. 7a.
___________________ » 5665g
Języki obce wykładam.
Tel. 584-309. 5743g

Kupno 
t •kW.1/' .7:

Kłjarkę oraz heblarkę 
dc drewna kupię. RAMA 
Poznań, Małeckiego 10.

5702g,
Pomoc domowa na 5 go­
dzin, lub dłużej potrze­
bna. Chłapowskiego 6 
m. 9.  5525g
Pomoc domową na kilka 
godzin dziennie do lek­
kiej pracy — przyjmie 
lekarz. Warunki b. do­
bre. Rycerska 39c m. 7.

5527g

Wózki dziecięce, space­
rowe, głębokie i „leżacz 
ki” poleca wytwórnia —
Głogowska 135. 4695g
Sprzedam rozsadę pomi­
dorów szklarniowych. —

Opiekunki do 5-miesięcz- 
nego dziecka spiesznie 
poszukuję. Janus Po­
znań, ul. Mostowa 31 m.
10 od godz. 18. 5535g
Uczeń fryzjerski potrze­
bny. Poznań, ul. Jeży­
cka 2. 5567g
Potrzebny pracownik roi 
ny zaraz. Wynagrodzę-, 
nie dobre. Świątkowski, 
Pobiedziska, Powstańców
21, tel. 118. 5563g
Bieliźniarka wykwalifi­
kowana do szycia kra­
watów i spodenek — po­
trzebna. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
5585g. ________ _____
Murarzy, pomocników, 
uczniów, przyjmę. Robo­
ty m. Poznań. Telefon 
445-53, Od godz. 19.

5596g
Przyjmiemy młodą pa­
nienkę do dziecka. Tel. 
438-55. 5745g
Potrzebna pomoc domo­
wa do małego dziecka. 
Panieńscy, Przybyszew­
skiego 66 m. 3, wejście 
z Marcelińskiej, po godz.
16. 5880g
Pomoc do dziecka 4-let- 
niego i lekkich prac do­
mowych, na kilka godzin 
popołudniowych, potrzeb 
na. Sczanieckiej 4 m. 15,
od godz. 16. 5853g
Dochodząca opiekunka do 
dziecka 1,5 roku, potrze­
bna. Engla 20 m. 8, zgło-

Tel. 585-73. 590 Ig
Sprzedam garaż blasza­
ny na 2 motocykle. Po­
znań, Mylna 14 m. 5a.

5741 g
Wózki dziecięce ostatnią 
nowość, poleca Wytwór 
nia. Orzeszkowej 18a.

5377g
Sprzedam przyczepę 5- 
tonową do traktoru i piat 
fermę 2-tonową na opo 
nach 15 oraz wózek ręcz­
ny dwukołowy na opo­
nach motocyklowych. — 
Poznań, ul. Dąbrowskie­
go 87, w podwórzu.

 5689g
Sprzedam motocykl — 
BMW 750 ccm. Gąsiorów 
skich 8 m. 6, po godz. 15. 
______________________ 5637g
Sprzedam sadzonki trus­
kawek czystej odmiany 
Senga Sengana. Telefon 
633-30, dzwonić po 19.

 5647g
Sprzedam ule z pszczoła­
mi — korzystnie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 5240g.________________
Maszynę do liczenia elek 
ktryczną nową, sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 4866g
Matki pszczele bez rojów 
i z rojami, sprzedam. Po 
znań, Junikowo, Kroś­
nieńska 4. 5360g

Przemysłu Artystycznego „Rzeź­
ba i Stolarstwo Artystyczne” w Poznaniu, uL Dą­
browskiego 78a, tel. 420-40 — przyjmie począwszy 
od dnia 1. IX. 1967 r. —

na naukę zawodu stolarstwa artystycznego 
i rzeźby oraz kowalstwa artystycznego, kilku 

UZDOLNIONYCH UCZNIÓW, zamiłowanych 
w zawodach artystycznych.

Warunki przyjęcia:
1. świadectwo ukończenia 8-klasowej szkoły pod­

stawowej,
2. świadectwo lekarskie zezwalające na pracę w 

w/w zawodach. K6708
P. P. Wydawnictwo Poznańskie w Poznaniu 
zatrudni:
— Z-CĘ GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO. Wymagane 

wykształcenie wyższe wzgl. średnie oraz odpo­
wiednia praktyka zawodowa;

— ekonomistę' na stanowisko kierownika Działu 
Planowania i Sprzedaży. Wymagane wykształ­
cenie wyższe lub średnie oraz odpowiednia prak­
tyka zawodowa.

Zgłoszenia osobiste lub pisemne wraz z przedsta­
wieniem odpowiednich świadectw potwierdzających 
wymagane kwalifikacje, należy kierować do Wy­
dawnictwa Poznańskiego, Poznań, ul. Fredry 8, 
pokój 13. , , .

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu 
w godzinach od 9—13. K6S96

Przetarci
Biuro Projektów Energetycznych „Energoprojekt” 
w Warszawie — Zakład Produkcji Doświadczalnej 
w Poznaniu, ul. Wawrzyńca 54/56, telefony: 423-31 
i 471-02 — ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na REMONT DOMU WYPOCZYNKOWEGO w Świ­
noujściu przy ul. Kasprowicza 7.

Zakres robót: .
1. roboty budowlane i zagospodarowanie terenu, 
2. instalacje wodno-kan. i CW,
3. instalacje c. o. i kotłowni,
4. instalacje elektryczne.
Szczegółowa dokumentacja znajduje się do wglą­

du na miejscu w Zakładzie przy ul. Wawrzyńca 
w Dziale Ekonomicznym. .

Do składania ofert, proszone są przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. _

Termin składania ofert — do 10 września 1967 r. 
pod w/w adresem. .

Otwarcie ofert -r 17 września 1967 r.
Zastrzegamy sobie wybór dowolnego oferenta 

oraz ew. unieważnienie przetargu bez podania PF^y- 
czyn.

'Sprzedam nowy posre­
brzany flet marki nie­
mieckiej. Dąbrowskiego 
132 m. 4. 5375g
Sprzedam większą ilość 
słomy i żyta. Tel. 582-11, 
wewn. 574. 5487g
Lodówkę z gwarancją — 
tanio sprzedam. Findera 
10 m. 5._____________ 5532g
Sprzedam prostowniki se 
lenowe do ładowania a- 
kumulatorów i galwani- 
zacji. Poznań, Gwardii 
Ludowej 46^5561g 
Sprzedam ciągnik Zetor, 
niski podnośnik hydrau­
liczny. Przeżmirowo, ul. 
Leśna 1, pow. Poznań.

_________ 580eg
Motocykl Junak, sprze­
dam. Poznań, ul. Gru- 
dzieniec 123 m. 6, Broni- 
s>aw Zielewicz, godz. 
17—18. 5783g

Sami
•j

! Moskwicz 407 — sprze- 
j dani. Tel. 555-25. 5707g
Renault 10 prawie nowy, 
sprzedam. Mielżyńskiego 
31 B m. 8._________ 5616g
Sprzedam czarną „Woł­
gę”. Puszczykowo, tel. 
199. 5645g
Sprzedam samochód oso 
Łowy BMW Isetta. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 5394g.______________ 
Samochód dla ogrodnika 
Standard Combi z ory­
ginalnym silnikiem wy­
sokoprężnym (na ropę) 
oraz komplet części za­
pasowych sprzedam. Po­
znań, ul. Garncarska 2/7, 
tel. 502-14.___________5571g
Sprzedam Warszawę, rok 
produkcji 1963. Poznań — 
Antoninek, ul. Haliny 
48.5579g
Sprzedam Syrenę 102 z 
radiem, Jawę 250, stany 
bardzo dobre. Grudzie- 
niec 122a. 5587g

Oddam w dzierżawę na 
dłuższy okres pokój u- 
meblowany. Poznań — 
Grunwald, Husarska 2 m.
1.   5764g
Panna poszukuje pokoju 
(2 lata). Tel. 710-11, do 
godz. 15.30. 5431g
Samotny pracujący, po­
szukuje pokoju jednoo­
sobowego, najchętniej w 
centrum. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
5520^________________ ____
Przyjmę dwóch uczniów 
— studentów, na pokój 
12 ml. Ul. Palacza 145 od 
ul. Grunwaldzkiej.

___________  5533g
Przyjmę uczniów wzglę­
dnie uczennice na pokój 
24 m*. Poznań — Swier- 
czewo, 1. Janka Krasic- 
kiego 48.5550g
Przyjmę na pokój 12 m! 
2 uczniów (uczennice). 
Pszenna 12, Winogrady.

5601g
Posz-ukuję lokalu na pra­
cownię krawiecką, dziel 
nica obojętna, może być 
pćłsutęrena lub lokal we 
willi, w dobrym, ruch­
liwym miejscu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 531Qm.

Sprzedam hektar sadu, 
zabudowanie, Bojanowo, 
pow. Rawicz, Waryńskie 
gc 7. Wiadomość: Kai- 
ser, Wielichowo, pow. 
Kościan. K6080

Dnia 25 sierpnia 1967 r. zmarł, ópatrzęny Sa­
kramentami św., nasz ukochany, mąż. ojciec, 
teść, dziadek i brat, przeżywszy lat 67, śp.

Tadeusz Maciejewski
były emerytowany starszy sekretarz 

Zarządu Miejskiego w Poznaniu.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 29 bm. 

o godz. 15.30 z kaplicy cmentarza przy ulicy 
Bluszczowej.

W głębokim żalu i smutku pogrążona
RODZINA

58962

^zenia po 16. 5793g

Drabiny przystawne, roz 
stawne i pokojowe — po 
lecą warsztat stolarski — 
Poznań, ul. Garbaty 74,
lei. 562-12. 5519g

Dnia 25 sierpnia 1967 r. po długich i ciężkich 
cierpieniach, odeszła od nas na zawsze w 86 
roku życia, opatrzona Sakramentami św., na­
sza najdroższa matka, teściowa, babcia i pra­
babcia, śp.

Władysława Mikołajska
Z domu DOBAK

Pogrzeb'odbędzie się we wtorek dnia 29 bm. 
o godz. 16 z kościółka w Czempiniu.

W głębokim żalu i smutku pogrążona 
RODZINA

Dnia 25 sierpnia 1967 r. zginęła śmiercią tra­
giczną, nasza najukochańsza córka, siostra 
i wnuczka, przeżywszy lat 21

Jolanta BtaszyAska
Pogrzeb 

‘ 28 bm. o 
kowie.

studentka IV roku WSR 
odbędzie się w poniedziałek, dnia 
godz. 11.20 na cmentarzu na Juni-

Czempiń, Długa 4, 
Poznań. Bytom, Kraków. Londyn. 5867g

W głębokim smutku pogrążeni 
RODZICE, RODZEŃSTWO I RODZINA 

5919g

Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika, Wiesław Porzycki (zastępcar Redaguje Kolegium: Marian Flejsłerowlcz (sekretarz redakcji). „ .
redaktora naczelnego). Mieczysław Skąpski. Zbigniew Szumowski. Lesław Tokarski (redaktor naczelny). Telefony: 611-21 łączy wszystkie
działy; sekretariat redakcji 657-76. w godz. od 9—16: redaktor naczelny 657-76; zastępca red. naczelnego 657-18; sekretarz redakcji 648-85
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Graficzne im. Marcina Kasprzaka, Poznań, ul. Zwierzyniecka 3. A - 6

P - 70 sprzedam. Oglądać 
można w niedzielę od 
10—14 na parkingu przy 
ul. Marcinkowskiego.

5756g
Lakiernia Piecowa Samo 
chodów, Piątkowo, ulica 
Moraska 3 (2 km za „ron 
dem”), wykonuje nie­
zwykle starannie lakiero 
wanie karoserii (nitro- 
żywicowe - piecowe), tłu­
mienie drgań karoserii 
(żerańską pastą głuszą­
ca), konserwację antyko 
rozyjną podwozia (dwu­
krotne malowanie pędz­
lem asfaltem wagono­
wym). Gwarancja 3 łata.

5714g

Gospodarstwo rolne w 
dobrym stanie i kulturze 
1,5 ha, poza tym 1,5 ha 
dzierżawy bezpłatnej na 
5 lat oraz 3 ha dzierżawy 
na 8 lat z inwentarzami 
i zbiorami lub bez, sprze 
dam. Maria Wiśniewska 
Wierzbiczany, poczta Jan 
kcwo Dolne, pow. Gnie­
zno.5692g
Domek 3-pokojowy z du 
żym ogrodem 210.000,— 
zł. sprzedam. Krawiec — 
Poznań, Garbary 53.

5607g
Sprzedam 1 ha ogrodu 
z domkiem, lub zamie­
nię na mieszkanie wylą 
ezone w Poznaniu. Chrap 
kowska Poznań — Ko­
morniki. 5646g

willi na Sołaczu, sprze 
dam. Warunek zamiana 
mieszkania. Oferty „Pra 
sa", Grunwaldzka 19 dla 
5225g._____________________ 
Sprzedam parcelę 400 m’ 
pod zabudowę bliźnia­
czą, dzielnica Grunwald. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 5496g.

LoKalc

Student V roku z War­
szawy, poszukuje samo­
dzielnego pokoju z wszel 
kimi wygodami w śród­
mieściu. Oferty: „35647”, 
Biuro Ogłoszeń, Warsza- 
wa, Poznańska 38.

K6524
Pani — lekarz, pracują­
ca i studiująca, poszu­
kuje pokoju zaraz. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 5736g.
Pracująca poszukuje po­
koju 1-osobowego. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldz- 
ka 19 dlą 4407g. ______  
Przyjmę panią na samo­
dzielny pokój z wygo­
dami. Scinawska 72, od 
godz, 17.30. _______ 5482g
Uczennica poszukuje po 
koju w śródmieściu Po­
znania. Oferty proszę 
przesłać pod adresem: 
Kotkowska Błaszki — 
Sw!erezewskiego 1, pow. 
Kalisz. 5495g

Kupię działkę, lub z roz 
poczętą budową w dziel 
nicy, Grunwald. Telefon 
67-22-79 i oferty „Pra- 
»a” Grunwaldzka 19 dla 
5528g.__________________ __
.Sprzedam działkę budo­
wlaną z domkiem gospo­
darczym, oparkanloną,za 
ćrzewioną, o pow. 2360 
m* na Podolanach. Zgło­
szenia: w godz. 16—18 — 
Wysocki Poznań, Ryba- 
kl 8 m. 41. 5560g

Ró.zńe

Naprawa wiecznych piór, 
napełnianie długopisów 
10 kolorami na poczeka­
niu, wykonuje fachowo 
„Tempo”, Poznań, Ma­
łeckiego la (narożnik 
Rynku Łazarskiego).
_____________________ 4258g
Przepisywanie na maszy 
nie. Tłumacz przysięgły 
aldmieckiego i francus­
kiego — Koszewska, Po­
znań, Inżynierska 2.

5697g
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Koszykówka

Koszykarze Leszna 
gotowi do startu

Beniaminek ligi wojewódzkiej — 
koszykarze leszczyńskiej Polonii 
przez dwa tygodnie przebywali na 
zgrupowaniu w Sierakowie.

Zgrupowanie w którym udział 
również brali utalentowani mło­
dzi koszykarze Polonii — mówi 
instruktor Lucjan Kania — mia­
ło głównie na celu przygotowa-, 
nie zespołu do nadchodzących roz 
grywek mistrzowskich, tak pod 
względem kondycyjnym jak i 
sprawnościowym.

W czasie pobytu w Sierakowie 
poloniści przeprowadzili spotka­
nia sparringowe z Wartą Między­
chód. '

W przyszłym miesiącu, zgodnie 
z programem przygotowań do se­
zonu koszykarze Polonii rozegra­
ją kilka spotkań towarzyskich z 
czołowymi drużynami ligi okreso­
wej województw wrocławskiego i 
zielonogórskiego. (R)

Ostatnie sparringi Ol;mpii
Bardzo starannie przygotowują 

się do zbliżającego się sezonu ko­
szykarze i koszykarki poznańskiej 
Olimpii.

I-ligowy zespół gwardzistek — 
seniorek przebywa na obozie szko 
leniowo-kondycyjnym w węgier­
skiej miejscowości Pecs. skąd uda 
Sie na zaproszenie klubu Marica 
— Plowdiw (Bułgaria) na między­
narodowy turniej. Juniorki prze­
bywają na zgrupowaniu w Wol­
sztynie nod kierownictwem swego 
opiekuna K. Żujewskiego.

Również w Wolsztynie przeby­
wają drugoligowcv Olimpii. Po 
zakończeniu obozu udadzą sie do 
Bułgarii, gdzie przebywać będą od 
18 września do 1 października. 
Dojdzie tam do rewanżowego me­
czu w miejscowości Plowdiw z 
drużyną Spartaka. (x)

Jeszcze można zdobyć 
„żółty czepek"

Ostatnia tegoroczna próba pły­
wacka. celem zdobycia ..Żółtego 
czepka”, odbędzie sie 29 bm. w 
Poznaniu na Rusałce. Zbiórka za­
interesowanych pod wiaduktem 
kolejowym, w pobliżu jeziora' o 
godz. 15.30. Uczestnicy powinni 
przynieść zdjęcie potrzebne do le­
gitymacji oraz przedstawić dowód 
osobisty. (x)

Zagraniczne starty 
lekkoatletów

Dwa zagraniczne starty oczeku­
ją w najbliższych dniach polskich 
lekkoatletów. W daleką podróż do 
stolicy Islandii — Reykjaviku wy­
ruszają Tkaczyk i Węcek. W dniu 
27 bm. odbędzie się tam między­
narodowy mityng z udziałem re­
prezentantów kilku krajów euro­
pejskich. Na dwa mityngi do 
Szwecji wyjeżdżają Badeński i 
Szordykowski. Wystąpią oni 28 
bm. w Uddevala i 30 bm. w 
Sztokholmie.

'dalekopisem.
DWA ZWYCIĘSTWA

Dwoma zwycięstwami zakończy­
ły swój udział w Mistrzostwach 
Europy juniorek w Cagliari nasze 
młode koszykarki. Polki pokonały 
Włochy 45:21 (24:10), a następnie 
po zaciętej grze wygrały z Wę­
gierkami 53:52 (23:24). Zespół pol­
ski ma szanse zajęcia 4 miejsca w 
turnieju.

MIĘDZYNARODOWY TURNIEJ 
SZACHOWY

Na międzynarodowym turnieju 
szachowym w Polanicy Zdroju do­
grywano w piątek odłożone partie. 
Doda przegrał ze Śliwą i wygrał 
z Liebertem (NRD), Kolarow (Buł­
garia) pokonał Orbaana (Holan­
dia), Śliwa przegrał z Furmanem 
(ZSRR), Kostro przegrał z Dodą, 
Witkowski zremisował z Su.ttle- 
sem (Kanada) i Filipowicz prze­
grał z Ortegą (Kuba).

W turnieju prowadzą obecnie 
Hort (CSRS) i Furmann (ZSRR), 
którzy mają po 8 pkt„ przed 
Uhlmannem (NRD) 7,5 pkt., Ko- 
larowem (Bułgaria) i Sutlesem 
(Kanada) — po 7 pkt.

SZCZECIŃSKI 
WYŚCIG przyjaźni

W piątek w Nowogardzie rozpo­
czął się 4-etapowy kolarski wy­
ścig przyjaźni, organizowany przez 
redakcję „Wiadomości Zachodnie” 
RW LZS i ZW TPPR. W wyścigu 
startują kolarze Danii, NRD i Pol­
ski. Pierwszy etap długości 149 km, 
którego start i meta znajdowały 
się w Nowogardzie, wygrał Pole- 
wiak (LZS Nowogard) w czasie 
3:19,23. Drugi był Stopka (NRD) 
a trzeci Matusiak (LZS Pyrzyce). 
Drużynowo prowadzenie objął 
LZS Nowogard, (t)

PŁYWACY W. BRYTANII 
PROWADZĄ

W Blackpool rozpoczął się mię­
dzypaństwowy mecz pływacki W. 
Brytania — Holandia. Po pierw­
szym dniu spotkania prowadzi re­
prezentacja W. Brytanii 48:34.

Inwalidzi na torach łuczniczych w Poznano
p ucznictwo należy obok pływania do dyscyplin sporto- 

wych najchętniej uprawianych przez inwalidów, człon­
ków Ognisk Zrzeszenia Sportowego Start.

Reprezentanci przygotowują się 
do III Łuczniczych Mistrzostw Pol 
ski Inwalidów ZS Start. Odbędą 
sie one w Poznaniu na kortach 
miejscowej Surmy przy al. Rey­
monta.

Na torach Surmy wystąpi ponad 
50 łuczników, kobiet i mężczyzn, 
reprezentujących województwa: 
zielonogórskie, szczecińskie, poz­
nańskie. łódzkie, bydgoskie, wro­
cławskie i białostockie. Strzelania 
odbędą się na dystansach 2x30 m. 
oraz 30 i 50 m.

Przewodniczący Ogniska Inwali­
dów Start w Poznaniu — Prze­
mysław Głowacki, organizator im 
prezy powiedział, że z braku od­
powiedniego sprzętu inwalidzi mu

Po sezonie letnim 
w kaliskim sporcie
A by dowiedzieć się o osiągnięciach kaliskiego sportu wy- 

czynowego w sezonie wiosenno - letnim, o nadziejach 
i kłopotach występujących w poszczególnych dyscyplinach, 
a także o poziomie sportu w szkołach i liceach, poprosiliś­
my o dokonanie oceny przewodniczącego Miejskiego Komi­
tetu Kultury Fizycznej i Turystyki w Kaliszu, Józefa Golę.

— Uważam, że tegoroczny sezon 
wiosenno - letni w Kaliszu moż­
na zaliczyć do bardziej udanych 
— mówi przewodniczący Gola. — 
Złożyły się na taką ocenę nastę­
pujące fakty: utrzymanie drużyny 
piłki nożnej Calisii w czołówce li­
gi międzywojewódzkiej, niezła po 
stawa w . rozgrywkach drużyny 
Włókniarza, sukcesy wioślarzy i 
kajakarzy KTW na mistrzostwach 
CRZZ, Polski oraz na Spartakia­
dzie wojewódzkiej i centralnej. 
Dobra robota w całym znaczeniu 
tego słowa prowadzona jest w 
szkółkach pływackich Calisii i 
Włókniarza, a także w zespole lek 
koatletów; obie te dyscypliny za­
czynają się bardzo poważnie li­
czyć. Poważnego postępu dokona­
no w dziedzinie szkolenia wśród 
juniorów Prosny, którzy zdobyli 
bokserskie mistrzostwo wojewódz 
twa.

— Obserwujemy nadal bardzo 
słaby rozwój sportu w szkołach 
średnich. O ile I Liceum awanso­
wało do czołówki Wielkopolskiej 
w sporcie wyczynowym liczy się 
także Technikum Samochodowe, o 
tyle w innych szkołach nie robi 
się nic, aby umasowić sport. Ten 
stan daje sie częściowo wytłuma­
czyć tym, że kluby zbyt mało 
współpracują z dyrekcjami szkół 
w sprawach nauki i opieki nad 
uczniem - sportowcem. Przeciw­
nie, wynikają niekiedy wzajemne 
animozje, co nie wpływa dodatnio 
na rozwój sportu.

— Liczymy bardzo poważnie na 
umasowienie sportu w III Liceum, 
które dysponuje piękną salą gim­
nastyczną, jak również na dziew­
częta z Liceum Medycznego.

— Szczególnej troski potrzebują 
jednak wszystkie zasadnicze szko 
ły zawodowe. Ich uczniowie pozo 
stają przecież później w Kaliszu, 
w zakładach pracy — i między ni 
mi można szukać dobrych spor­
towców. Ale jak, skoro właśnie w 
tych szkołach wychowanie fizycz 
ne jest zupełnie zaniedbane?

szą się ograniczyć do strzelań na 
krótkie dystanse. Starania w Pol­
skim Związku Łuczniczym o udo­
stępnienie inwalidom lepszego 
sprzętu, częściowo już wysłużone 
go. z którego nasi kadrowicze już 
nie korzystają, zwiększyłyby jesz 
cze zainteresowanie wśród miłoś­
ników łucznictwa, i poprawiłyby 
poziom sportowy.

— Naszym dążeniem — informu 
je P. Głowacki — jest zmierzyć 
się również w pojedynkach z in­
walidami z zagranicy. Dlatego po 
trzebny jest nam sprzęt wyczyno 
wy. Dążymy do tego, by inwali­
dzi w ogniskach pozostałych wo­
jewództw włączyli się do uprawia 
nia tej dyscypliny. (tp)

— W zakresie sportu masowego 
prowadzone są nadal rozgrywki 
lig zakładowych w kilku dyscypli 
nach, dobrze przebiegają także 
rozgrywki ligi wiejskiej, bez wal­
kowerów. wysoki poziom reprezen 
tują koszykarze ligi szkolnej. Da­
je się natomiast zauważyć brak 
jakiegokolwiek zainteresowania pił 
karskim turniejem wakacyjnym.

— W tym roku zorganizujemy 
jeszcze rozgrywki ligi wiejskiej, 
od 27 sierpnia i zakładowej, pro­
wadzone będą rozgrywki szkół pod 
stawowych w piłce nożnej i roz­
grywki szkół średnich w piłce rę­
cznej dziewcząt i chłopców — dy­
scyplinie trochę w Kaliszu zapo­
mnianej — kontynuuje J. Gola.— 
Prowadzone będą także turnieje 
koszykówki i piłki siatkowej w 
sali. Zima odbędą się zawody ha­
lowe w piłce nożnej i ręcznej. Bę 
dzie to chyba poważny wkład w 
umasowienie sportu.

Rozmawiał:
MAREK TRUSZKOWSKI

Ponad 100 kolarzy 
w wyścigu szlakami 
walki i męczeństwa
Do I wyścigu kolarskiego „Szła 

kiem Walki i Męczeństwa Ludu 
Poznańskiego” (w dniach od 1 do 
3 września br.) wystartuje ponad 
stu zawodników. Na starcie zoba­
czymy całą czołówkę krajową (z 
wyjątkiem kolarzy, którzy prze­
bywają na mistrzostwach świata) 
oraz reprezentacyjny zespół Esto­
nii.

*
Kluby i sekcje naszego okrę­

gu, a więc Lech, Stomil, Warta, 
LZS, Górnik Konin itd. wystawią 
kilka drużyn.

Trasa wyścigu, o czym już in­
formowaliśmy przebiegać będzie 
przez miejscowości, które w la­
tach okupacji hitlerowskiej ode­
grały poważną rolę w obronie poi 
skości. W pierwszym dniu start 
honorowy, po uprzednim’ złożeniu 
wieńca pod ścianą śmierci w obo­
zie żabikowskim. nastani przy ul. 
Niezłomnych. Honorowym star­
terem będzie Fr. Nowak z KW 
PZPR. Start do II etapu nastąpi 
u stóp Pomnika Bohaterów na Cy 
tadeli no uprzednim złożeniu wień 
ca. Starterem honorowym będzie 
poseł Z. Cegłowski. W ostatnim 
dniu nastani złożenie wieńca w 
bunkrach Fortu VII. Starterem 
honorowym będzie przewodniczą­
cy ZW ZBoWiD Mazur. Ostatni 
wyścig rozegrany zostanie na 43 
okrążeniach do ulicach Wyspiań­
skiego. Chociszewskiego 1 Jaro- 
chowskiego. (x)

• Na zapaśniczych mistrzostwach 
świata w stylu klasycznym, które 
rozegrane zostaną w dniach 1—3 
września br. w Bukareszcie barw 
Polski bronić będą w wagach od 

muszej do ciężkiej: Hajduk, 
Grzyb, Korzeń, Kachel, Czardy- 
bon, Orłowski, Kwieciński i Woj­
da.

• Nasi koszykarze rozpoczęli e- 
tap przygotowań do mistrzostw 
Europy, które odbędą się za mie­
siąc w Helsinkach. Reprezentacja 
Polski wyjechała do Messyny, 
gdzie weźmie udział w międzyna­
rodowym turnieju- Wystąpią w 
nim m. in. zawodnicy Jugosławii, 
Bułgarii, Włoch i Rumunii.

• Na tegoroczne mistrzostwa 
świata w kolarstwie szosowym, 
które odbędą się 31 sierpnia oraz 
1, 2 i 3 września w holenderskiej 
miejscowości Heerlen, udaje się 
siedmiu polskich kolarzy: S. Paw 
łowski. H. Woźniak, A. Bławdzin, 
Z. Czechowski, J. Magiera, K. 
Stec i jako rezerwowy Z. Jarema. 
M. Kegel z powodu spadku for­
my nie został zakwalifikowany.

• W dalszym ciągu międzyna­
rodowego turnieju siatkówki ko­
biet w Konstancy reprezentacja 
Polski pokonała młodzieżową re­
prezentację Rumunii i reprezenta 
cję juniorów tego kraju w identy 
cznym wyniku 3:0.

• Na międzynarodowym turnie 
ju piłkarskim juniorów w Bułga­
rii, Polacy grający w II grupie po 
konali Bułgarię li 3:1. W tej sa­
mej grupie Jugosławia zwycięży­
ła Rumunię 2:1. W eliminacyjnej 
grupie I Bułgaria I wygrała z 
NRD 4:1.

• W IX rundzie turnieju sza­
chowego w Debreczynie (Węgry) 
nasz reprezentant Sydor pokonał 
Jugosłowianina Mihajlcisina.

• W Wiśle i w Orzegowie od­
będą się pojedynki w gimnastyce 
pomiędzy męskimi reprezentacja­
mi Polski i Francji. W naszej repre

Kajakarskie Mistrzostwa Europy

Dobry start
25 bm., na torze regatowym w 

Duisburgu rozpoczęły się tegoro­
czne mistrzostwa Europy w ka­
jakarstwie, które zakończą się 28 
bm. Wśród ok. 400 reprezentan­
tów 22 krajów, w mistrzostwach 
startuje 5 naszych kajakarek i 15 
kajakarzy. W wyścigach elimina­
cyjnych, rozegranych w piątek, 5 
polskich osad zakwalifikowało się 
do finału, a 3 do międzybiegów. 
Wraz z 7 osadami, które starto­
wać będą w wyścigach długodys­
tansowych, do decydującej bata­
lii o medale i punktowane miej­
sca w Duisburgu przystąpi więc 
już co najmniej 12 polskich osad. 
W pierwszym dniu mistrzostw b. 
dobrze spisały się polskie kaja- 
karki. Do finału zakwalifikowały 
się: Antonowicz i Doering w K-2 
na 500 m, zajmując drugie miej­
sce w swym biegu za Holender- 
kami: Duis i Jaapies, Szydłowska 
oraz Doering w jedynkach na 500 
m, wywalczając w swych biegach 
odpowiednio II oraz III miejsce 
(3 pierwsze kwalifikowały się do 
finału), oraz czwórka na 1.000 m: 
Antonowicz, Doering, Szydłowska 

zentacji występują zawodnicy jed 
nego klubu, a mianowicie KG Ra 
dlin. Drugim ciekawym wydarze­
niem jest start w drużynie naro­
dowej trzech braci Kubiców.

• Kongres Międzynarodowej Fe 
deracji Kolarskiej (UCI) powie­
rzył Czechosłowacji organizacje 
kolarskich mistrzostw świata dla 
amatorów w 1969 r., mistrzostwa 
zawodowców — Belgii, mistrzost­
wa przełajowe — NRF, a mistrzo 
stwa w piłce rowerowej — NRD.

NIOB?
NIEDZIELA, 27 SIERPNIA

Godz. 11.00 — Grunwald — Sparta 
Gniezno. Mecz o mistrzostwo I 
ligi hokeja na trawie. Boisko 
przy ul. Świerczewskiego.
Warta — Budowlani Bydgoszcz. 
Mecz piłki nożnej o mistrzostwo 
ligi międzywojewódzkiej. Boi­
sko przy ul. Rolnej.
Olimpia II — Sokół Piła. Mecz 
piłki nożnej o mistrzostwo ligi 
okręgowej. Stadion na Golęci- 
nie.

Godz. 11.30 — Lech — Stella Gnie­
zno. Mecz o mistrzostwo I ligi 
hokeja na trawie. Boisko przy 
ul. Maratońskiej.

Godz. 16.00 — Gwardia — Dynamo 
(NRD). Międzynarodowy mecz 
lekkoatletyczny juniorów. Sta­
dion na Golęcinie.

Godz. 17.00 — Lech — Zawisza 
Bydgoszcz. Mecz o mistrzostwo 
H ligi piłki nożnej. Stadion na 
Dębcu.
Warta — Nadwiślanin Kraków. 
Mecz tenisowy o mistrzostwo 
I ligi. Korty KS Warta na sta­

dionie im. 22 Lipca.

w Duisburgu
i Hajdaszówna. Nasza czwórka u- 
plasowała się na czwartym miej­
scu, które w tym wyścigu było 
również premiowane awansem. — 
Na trzecim miejscu ukończyła e- 
liminacyjny wyścig polska szta­
feta mężczyzn 4 x 500 m i także 
wystąpi w finale.

Szanse na zakwalifikowanie się 
do finału mają również: Jabłoń­
ski i Janusz oraz Piszcz, i March- 
lik w K-2 na 1.000 m, którzy w 
eliminacjach przegrali tylko z je­
dną osadą (odpowiednio — z Wło­
chami i z NRF) i weszli do mię­
dzybiegów, Suszkiewicz zwycię­
żył w swym przedbiegu K-l na 
500 m w dobrym czasie 3,57 i rów­
nież walczyć będzie o miejsce w 
finale. Ódpadł Zimny w wyścigu 
na 500 m, uzyskując dwunasty 
czas eliminacji. Wyeliminowany 
został również kanadyjkarz Ba- 
zydło, dwójka kobieca na 500 m: 
Wyszyńska — Szydłowska i mło­
da czwórka na 1.000 na. W pierw­
szym dniu regat najlepiej spisy­
wali się reprezentanci: ZSRR, 
Rumunii i NRD. (o. t.)
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Słońce: 4.53—18.54

TEATRY

W POZNANIU
NIEDZIELA

POLSKI — g. 19.30 „Fesele Fi­
gara”; NOWY — g. 19 30 ,,Wach­
larz Lady Windermere”; OPERA 
•_ g. 19 „Rigoletto”. W poniedzia­
łek nieczynne.

W WOJEWÓDZTWIE *

NIEDZIELA
KALISZ: „Dancing w kwaterze 

Hitlera”.

KINA

NIEDZIELA I PONIEDZIAŁEK

CHODZIEŻ Ceramik: „Chudy i 
inni”, poniedz. „Bandyci z Orgo- 
solo”; Noteć: ,,Człowiek, którego 
już nie ma”, poniedz. „Na tro­
pach szpiega” i „Po kruchym lo­
dzie”; CZARNKÓW: „Chata wuja 
Toma”, poniedz. nieczynne; GNIE­
ZNO Polonia: „Weź ją — jest mo­
ja”; Lech: „Sabrina”; GOSTYŃ: 
„Powrót na ziemię”, poniedz. nie­
czynne; JAROCIN: „Rio Conchos” 
poniedz. „Grunt to zdrowie”; KA­
LISZ Kosmos: „Niezłomny Wi­
king”; Oaza: „Dzwonnik z Notre 
Damę”; Stylowe: „Zwariowana 
noc” i „Niepokoje wychowanka 
Torlessa”; KĘPNO: „Kochanko­
wie z Marony” i „Tysiąc talarów”, 
poniedz. nieczynne: KŁODAWA: 
„Niezłomny Wiking”, poniedz. nie 
czynne; KOŁO: „Twarz zbiega”, 
poniedz. nieczynne: KONIN Ener- 
getvk: „Człowiek, którego już nie 
ma”; Górnik: „Grek Zorba”, po- 

niedz. „Pluton 317”; KOŚCIAN: 
„Wielka ucieczka”, poniedz. nie­
czynne; KROTOSZYN: „Ściana 
czarownic”, poniedz. nieczynne; 
LESZNO: „Synowie Wielkiej
Niedźwiedzicy”, poniedz. „Tygrys 
lubi świeże mięso”; MIĘDZY­
CHÓD: „Mocne uderzenie”, po­
niedz. nieczynne; NOWY TO­
MYŚL: „Powrót na ziemię”, po­
niedz. nieczynne; OBORNIKI: „Ra 
dość o poranku”, poniedz. nieczyn 
ne: OSTRÓW Słońce: ..Tomcio Pa 
luch” i „Przedział morderców”; 
OSTRZESZÓW: „Juana GalTb”, po 
niedz. nieczynne; PIŁA Iskra: 
„Wielki wyścig”; Koral: „Niebo 
nad głową”, poniedz. „Dziewczy­
na o zielonych oczach”; PLE­
SZEW: „Kontrybucja”, poniedz. 
nieczynne: RAWICZ: „Chata wu­
ja Toma”, poniedz. nieczynne; 
SŁUPCA: „Człowiek ucieka”, po­
niedz. nieczynne; ŚREM Klubowe: 
„Złoty człowiek”, poniedz. nie­
czynne: Słonko: „Fantomas”; SRO 
DA: „Gentleman z Cocody”, po­
niedz. nieczynne; SZAMOTUŁY: 
„Kontrybucja”, poniedz. „Week- 
end W Zuydcoote”: TRZCIANKA: 
„Su«za” i „Stazione Termini”, po­
niedz. nieczynne: TUREK Jutrzen­
ka: „Fanfan Tulipan”, poniedz. 
„Sygnały nad miastem”; Tur: 
„Hrabia Monte Christo”. poniedz. 
nieczynne; WĄGROWIEC: ,,Ko­
chankowie z Marony” i „Zemsta”, 
poniedz. nieczynne; WOLSZTYN: 
„Gentleman z Cocody”, poniedz. 
nieczynne: WRZEŚNIA: „Kochaj­
my Syrenki”, poniedz. nieczynne.

Ml 17= a

NIEDZIELA
Historii m. Poznania (Stary Ry­

nek) — g. 10—15.
Historii Ruchu Robotniczego (St. 

Rynek t— Odwach) — „Wystawa 
plakatu PKWN” — g. 10—15.

Instrumentów Muzycznych (Sta­
ry Rvnek 45) — nieczynne.

Kultury i Sztuki Ludowej (Mo- 
°towa 7) — nieczynne.

Narodowe (Altfje Marcinkowskie­
go 9) — g. 10—15.

Przyrodnicze (Świerczewskiego 
19) — g. 9—16.

Rzemiosł Artystycznych (Zamek 
Przemysława) — g. 10—15.

Wielkopolskie Muzeum Wojsko­
we (Stary Rynek) — g. 10—15.

Wyzwolenia Poznania (Cytadela) 
— g. 11—17.

PONIEDZIAŁEK
Muzea — nieczynne.

WYSTAWY
NIEDZIELA

Muzeum Narodowe — „Nabytki 
1 dary 1945—1967 ze zbiorów Mu­
zeów Narodowych — Poznania, 
Warszawy i Krakowa” — godz. 
9—19.

Galeria ZPAP (Stary Rynek — 
Arsenał) — rzeźba , księcia Przemy­
sława I (prace pozakonkursowe).

Pałac Kultury (Sala Marmurowa) 
— Grafika artystyczna Jana Tom­
czaka (do 3o bm.).

PONIEDZIAŁEK

Klub MPiK (Ratajczaka 39). — 
Wystawa fotograficzna — „Polska 
skrzydlata” — g. 11—20.

RADIO

NIEDZIELA — PROGRAM I — 
Fala 1.322 m i UKF 66,62 MHz (do 
g. 18): 8.15 Archangelo Corelli — 
Concerto grosso — c-moll, opus 
6 nr 3; 8.30 Przekrój muzyczny ty­
godnia; 9.05 „Fala 56”; 9.15 Ma­
gazyn Wojskowy; lo Dla dzieci 
w wieku przedszkolnym; 10.40 
Konc. życzeń; 11.40 Anegdoty i 
fakty; 12.10 Gra duet fortepian. 
Kisielewski — Tomaszewski; 12.20 
Wesoły autobus; 13.20 Rumuńska 
muzyka ludowa; 13.45 Rozgłośnia 
Harcerska; 14.30 W Jezioranach; 
15 Montaż operetkowy; 16.05 Ty­
godniowy przegląd wydarzeń mię­
dzynarodowych; 16.2o „Ziemi przy 
pisany”, słuchowisko; 17.20 W 40 
minut dookoła świata; 18.05 Z 
nagrań Ork. Symfon.; 18.45 „Po­
wrót ptaków”, fragm. książki; 
19.15 „Przy muzyce o sporcie”; 
20.31 Piosenka Anny German; 20.35 
„Matysiakowie”; 21.05 Gra Świę­
tosław Richter; 21.25 „Radiova- 
riete”; 22.25 Z nagrań Orkiestry 
Andre Kostelanetza; 22.40 Wier­

sze cygańskie; 22.45 Śpiewa Anna 
German; 0.10 Program nocny z 
Lublina;

WIADOMOŚCI: 6, 7, «, 9, 12.05, 
16, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m 
i UKF 69,74 MHz: 8 „Moskwa z 
melodią i piosenką — słuchaczom 
polskim”; 10 Pozn. Konc. Życzeń; 
11 Magazyn Lotniczy; H.3o „Li­
sty do Oktawii”, B. Prusa; 12.10 
Warszawski Tygodnik Dźwięko­
wy; 12.35 Poranek symf. z nagran 
słynnych zesp. ork.; 13.35 Ork. i 
zespoły rozrywk.; 14 Piosenka 
miesiąca; 14.30 Gra Zespół „Stu­
dio M-2”; 15 Dla dzieci — „Syn 
wielkiej rzeki”, słuchów.; 16.01 
„Kabaret radiowy”; 16.30 Konc. 
chopinowski; 17.05 Felieton na te­
maty międzynar.; 17.15 polska 
Muz. Ludowa; 17.3o „Podwieczo­
rek przy mikrofonie”; 19 Rewia 
piosenek; 19.30 „Moja dziewczy­
na” — słuch.; ok. 21.10 Reportaż 
dźwięk. ze Święta Lotnictwa; 
21.22 Muzyka tan.; 22 Ogólnop. i 
Poznańskie wiadom. sport.; 22.30 
Niedzielne wieczory muzvczne; 
23.35 Mel. i piosenki filmowe;

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 12.05, 17, 21, 23.50.

PROGRAM III: — UKF 66.62 
MHz: 18.05 Niedzielne rytmy; 18.40 
Duet liryczno-prozaiczny — „Wy­
cieczki osobiste”; 19 Nasze mu­
zyczne premiery; 19.15 Gra Earl 
Hines; 19.25 Skandal w Cloche- 
merle; 19.35 Dla ciebie, dla mnie, 
dla was; 20.10 Okienko lubelskich 
faeecjonistów; 20.30 R. Waschko i 
jego płyty; 21 Golone, strzyżone 
— aud. satyryczna; 21.15 Mój 
magnetofon; 21.35 „Paweł i 
Agnieszka” pow.; 21.50 Opera ty­
godnia — „Rusłan i Ludmiła”; 
22.07 Gwiazda siedmiu wieczorów; 
2’.15 Krasnoludki są na świecie — 
magazyn; 22.35 Sonety A. Mickie­
wicza; 23 „Muzyka nocą”; 23.50 
Śpiewa Mick Micheyi.

PONTEDZIAŁE^: PROGRAM I: 

FALA 1322 m i UKF 66,62 MHz 
(do g. 18): 8 18 Konc. z nagrań 
Ork. P.R.: 8.44 ..U historyków 
wojskowych”: 9 Dla dzieci; 9.20 
Konc. poranny; 10 „Przez lądy i 

morza”; 10.20 Konc. muz. rozryw­
kowej; 11 Muz. polska; 11.35 „Wieś 
tańczy i śpiewa”; 12.10 Joe Fingers 
Carr ze swoim zespołem; 12.40 
„Więcej, lepiej, taniej”; 13 Z 
muz. rosyjskiej i radzieckiej; 14 
„Od melodii do melodii”; 14.40 
Utwory fortep. kompozyt, franc.; 
15.05 Z życia ZSRR; 15.25 Co nam 
przynosi miesięcznik „Śpiewamy 
i tańczymy” ;16 „Popołudnie z mło 
dością”; 18 „Na scenach i estra­
dach świata”; 18.43 „Kwadrans z 
dedykacją”; 19.10 „Jedno z sied­
miuset”; 19.30 „Czas i ludzie”; 
19.45 Gra Zesp. Instrument.; 20.30 
Wieczór literacko-muzyczny; 23.15 
Muz. franc.; 0.10 Program nocny z 
Gdańska.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 12.06, 
15, 17.55, 20. 23. 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: FALA 407 i UKF 
69.74 MHz: 8.15 „Na swojską nu­
tę”; 8.35 Mozaika mel. rozrywk.; 
9.30 „W Jezioranach”; 10.05 U pro 
gu klasycyzmu; 10.50 „Cichy 
Don” pow.; 11.20 Mel. paryskie; 
11.35 O. Respighi: Tryptyk Botti- 
celliański; 12.25 Kompozytor i je­
go piosenki — S. Rembowski; 12.45 
„Obyczaje motyli”; 13 Czas do­
brych gospodarzy; 13.30 Cykl: „Wi 
zerunki”; 14 Muzyka operowa; 
14.35 „Fala 56”; 14.45 3X15 ork. i 
zesp.; 15.30 Dla dzieci „Pałeczka” 
słuch.; 16.05 Public, międzynar.; 
17.25 Znane mel. rozrywk.; 17.40 
Aud. oświatowa; 18.10 Jazz dla 
melomanów; 18.25 Opow. ..Windą 
do niekła”; 18.45 Felieton ekonom.; 
19.05 Muz. i Aktual.; 19.30 Kbnc. 
z nagrań Wielkiej Ork. Symf. PR 
pod dyr. J. Semkowa z udz. soli­
sty E. Stątkiewicza — skrzypce; 
21.40 „Nowiny i nowinki muzycz- 
\ie’l; 22.10 Konc. Pozn. Chóru 
Chłopięcego pod dyr. J. Kurczew 
skie^go; 22.30 Aud. studencka — 
Kortc. nod dachem z gwiazd; 22.45 
Mu*. tan. i rozrywk.

WIADOMOŚCI 5. 5.30, 6.30. 7.30, 
8.30, 10. 12.06, 16, 19, 21, 23.50.

PROGRAM ni: — UKF 66.62 
MHz: 18.05 Wieczory na UKF-ie; 
18.’0 Głosv które T>amięt”mv: 18.45 
Gościmy Igora Smiałowskiego: 19 
Muzyka z jedr^ei płvtv; 19.25 
..Skandal w Clóchemerle”: 19.35 
101 smyczków: 19.45 Piosenka, can- 
zona. song: 20.05 Przekrój nrzez 
..PrzeTrrói”; 20.20 Twórcw piose­
nek — W. Pietowski: 20.40 7 sm’’cz 
ków; 20.50 Wiatry w saku — ga­

węda; 21 Charlie Christian — u 
Mintona; 21.20 Śpiewa T. Tatians; 
21.30 „Biuro rzeczy znalezionych”; 
21.45 Opera tygodnia „Król Ro­
ger”; 22.07 Gwiazda siedmiu wie­
czorów; 22.15 Nie czytaliście — to 
posłuchajcie; 22.35 Jeden smyczek; 
22.55 Sonety J. Słowackiego; 23 
„Muzyka nocą”; 23.50 Śpiewają 
Nancy i Frank Sinatra; 24 Aud. 
Radia ONZ.

TELEWIZJA

NIEDZIELA: 9.30 — Z cyklu 
„Przedmieścia Leningradu” — Pa 
łac Piotra Wielkiego — (Lenin­
grad); 10.10 — Dla młodych wi­
dzów „Bramy w przyszłość” (Bra 
tysława); 10.55 — „Przypominamy, 
radzimy”; 11.05 — Wiadomości; 
11.15 — „Roczniak” — fab. film 
USA; 13.20 — Film „Play Bach”; 
13.35 — Wojskowe Zespoły Roz­
rywkowe; 14.15 — Rep. filmowy — 
„Ziemia Włoska”; 14.30 — „Prze­
miany”; 15 — Dla dzieci — „Kaj- 
tuś czarodziej” R. Liskowackiego 
wg J. Korczaka; 16 — Sprawozd. 
sportowe — (Wrocław); 18 — „Kie­
rowcy i przechodnie” — teletur­
niej; 18.50 — PKF; 19 — „Słowńik 
Wyrazów Obcych”; 19.20 — Dobra­
noc i dziennik; 20.05 — Tańczy i 
śpiewa Rumuński Zespół Folklo­
rystyczny „Perenita”; 20.55 — „Pa 
nie inspektorze” — fab. film ju- 
gosłow.; 22.25 — Niedziela Spor­
towa.

PONIEDZIAŁEK: 17.25 — Wiado 
mości; 17.30 — Film krótkometra- 
żowy — „Mardi i małpka”; 17.50 
— „Wiem wszystko” — teletur­
niej; 18.20 — TV Magazyn Postępu 
Technicznego; 18.50 — Film — pt. 
„Nasza Stolica”; 19.05 — Rep. 
film „Kapral Grabowski”; 19.20 — 
Dobranoc i dziennik: 20.05 — „Spa 
cerkiem po kinach”; 20.35 — IV 
TV Festiwal Teatrów Dramatycz­
nych — J. A. Kisielewski — „Ka­
rykatury”. Sztuka przygotowana 
przez Teatr Klasyczny w Warsza­
wie; 22 — „Paryż śpiewa” — film; 
22.10 — Dziennik.

TV zastrzega sobie prawo do 
zmian.

. GŁOS WIELKOPOLSKI At
27/28 WR 1.967 Nr 202 (7319)


